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bloku demokralycznego w 
Na o, gólną liezbę ... t„· posło'w '!"blok Najmłodszym posłem jest wojskowy ka-

• • pral Tamase, liczący lat 23. 

t I „O~ d t , Prasa podkreśla zgodnie, że wynik wybo-
O rzym a • d man a O W rów, które odbyły się w przykładnym po-

BUKAREszT (PAP) Wybory w Rumu- . . ' . rządku, jest najlepszą odpowiedzią podże-
nii zakon'czyły s· · 

1 
. kiem nowy poseł, a więc naJprawdopodob- o-aczom wojennym oraz stanowi wyraz nie 

• . l~ wspawa ym zwyc1ęs- . . f T d r I "' . . , . 
twem frontu demokracji ludowej, który na n~eJ pro : e? orescu, iczący lat 83, :iastą zło~eJ woli n~r?~u rum.un~lo~go obrony 
ogólną liczbę 414 mandatów otrzymał 405 Pl weryfikacJa nowoobranych członkow. sweJ suwerennosc1 1 pokoju sWiatowego. 

l;)elegacja fińska u Mołotowa mandatów. Part.ie opozycyjne zyskały 9 
mandatów, w tym 7 partia narodowo-libe-
1·alna i 2 partia chłopska-demokratyczna. 
Na listy wyborcze niezależnych nie przy-
padł ani jeden mandat. MOSKWA, PAP. - Wczoraj w godzinach I cie na cześć bawiącej w Moskwie fińskiej de-

W Bukareszcie głosowało 606.968 obywa- wieczornych wicepremier i minister spraw legacji rządowej z premierem Pekkala na 
teli, tj. 88,5 proc. uprawnionych do gloso- zagranicznych ZSRR Mołotow wydał przyję- czele. 

wania. Z tego na listy rządowe padło BI k c h I •• 
5~7.698 .głosó~, tzn. 88,5yroc'oddanych gło o wy orczy w zec os owac11 
sow. Obie partie opozycyJne uzyskały w .Bu-
kareszcie po jed~ym mandacie. a fro_nt PRAGA (PAP) Czechosłowacki minis-1 i tajne. Zostaną one przeprowadzone zgod
den:10kracJi lu~oweJ ot:zyroał ~9 mandat?w , ter komunikacji Alois Peter oświadczył w nie z zasadami konstytucji i demokracji. 
Z hst op~zycJ1. przeszli w s~olicy przywod-' wywiadzie, udzielonym przedstawicielowi Minister Peter zapowiedział, że partie 
cy obu stronmctw opozycyJnych. dziennika „Lidova Demokracie", że wyzna wchodzące w skład frontu narodowego, wy-

Centralna komisja wyborcza pracuje in- czone na 23 maja br. wybory będą wolne stawią jedną wspólną Jistę wyborczą. 
tensywnie nad obliczeniem oddanych gło-

. ~1s~~ę~~~~iż~~~~nf~::i~ ~~l~i~~~f' ~~, Eis en h ower nie · chce kandydować 
Zgodnie z ustawą, nowoobrany parla

ment zbierze się 'po raz pierwszy w niedzie
lę 'i kwietnia. Na pu::;iccizeniu tym, ldóre
mu przewodniczyć będzie najstarszy wie-

Proces Forste1•a 
rozpocznie się 5 kwietnia w n Gdańsku 

na stanowisko prezydenta USA 
WASZYGTON (RAP). Rzecznik minister- żatt ;ych oko1icti1ośbacn -- o:; v~adc:i.."ł •· tK

stwa wojny złożył wcz'.lraj oficjalne oświad- rał Lloyd Parkes, szef biura prasowego armii 
czenie w sprawie kandydatury Eisenhowera amerykańskiej. Generał Eisenhower otrzy
na prezydenta Stanów Zjednoczonych. mał już zatwierdzenie swojej nominacji na re 

Gen. Eisenhower nie będzie kandydował I ktora uni werS-ytetu w Kolumbii i zamierza po 
v; nadchodzących wyborach prezydenckich w 1 święcić Sifl karierze naukowej. 

Nr. 88 (1016', 

Dni Gorkiego w ZSRR 

W ciągu obiegłych dni w całym ZSRR od
bywały się obchody 80-lecia urodzin Maksy
ma Gorkiego. Szczególnie uroczyście świę

ciło tę rocznicę rodzinne miasto wielkiego 
pisarza, nazwane na jego cześć Gorkim (były 
Niżnij Nowogrod), gdzie odbyła się uroczysta 
akademia z udziałem władz i przedstawicieli 
miejscowego społeczeństwa oraz delegacji z 
szeregu innych ośrodków ZSRR. Zapadła tam 
uchwała wzniesienia nowego pomnika ·pisa
rza , którego odsłonięcie nastąpi w przyszłym 
roku. 

Cala pr.?,,;i „a<:"7i~cl-i>. "~ W;ClC?. artykuły 

twórczości Gorki\go, podkreślając jej ogrom 
ne znaczenie. Ogólny nakład dzieł Gorkiego 
wydanych w ZSRR wynosi 40 milionów. 
Dziela Gorkiego zostały wydane w 66 języ. 
kach. -

GDAŃSK (PAP) Proces Forstera rozpocznie 
się w dniu 5 kwietnia. Sala Teatru Miejskie
go w Gdal'1sku, gdzie odbędzie się rozprawa 
jest już wykończona. Obecnie trwają jedynie 
końcowe prace przy jej ur7ądzeniu. Okręgowa 
Komisja Związków Zawodowych w Gdańsku 
dokonała już rozdziału zaproszeń na proces, 
tak że przedstawiciele każdego Związku bran 
żowego będą mogli przysłuchiwać się rozpra
wie. Zainteresowanie procesem jest olbrzy
mie. Do OKZZ napływają liczne zgłoszenia 
od Związków z terenu Bydgoszczy i Poznania~ 
~dzie Forster także był postrachem ludności 
polskiej. 

Apel generała Mar os 
do Międzynarodowego Czerwonego Krzyża o położenie kre· 

su bestialstwom faszystów ateńskich -
LONDDYN (PAP) . Agencja Reutera donosi 

z Aten, że naczelny dowódca greckiej armii 
demokratycznej gen. Markos zwrócił się do 
międzynarodowego komitetu Czerwonego 
Krzyża z apelem 0 Interwencję, celem zmu· 

szenia wojsk rządu ateńskiego do przestrze
gania zasad międzynarodowych, obowiązują
cych podczas działań wojennych. 

W pism.ie do międ.zynarodowcgo komitetu 
Czerwonego Krzyża gen. Markos stwierdza, 

Państwo opiekuje się pionierami produkcji 

że wojska te rozstrzeliwują wziętych do n~
woli żołnierzy armii demokratycznej. Podkre
ślając, że wojska rządowe gwałcą obowiązu• 
jące w czasie wojny zasady międzynarodo
we, gen. Markos zaznacza, że armi~ dcmokra· 
tya;na byłaby gotowa zawrzeć porozumienie, 
w celu złagodzenia k<>nsekwencji działań wo
jennych. 

Ulgi podat owe dla przodowników pracy RZYM, PAP. - Agencja Elefieri Elladlł 

donosi, że odbyło się posiedzenie rządu gene~ 
rała. Markosa, na którym omawiano zagadnie
nia wojskowe i aprowizacyjne. Generał Mar. 
kos wygłosił przemówienie, w k~órym m. in. 
podał do wiadomości, że silna grupa antyfa
szystowska przybyła z Aten na tereny WY· 

zwolone i przyłączyła się do wojsk demokra
tycznych. Wśród nowoprzybyłycb znajdują 

się wybitni przywódcy greckiego ruchu za· 
wodowego. 
Hl l lllllillll ll llllllll 1 111llltl1lllllllillll111111Mli l l~"!' lłl l1! l l llLi!' l l"l"'li'l'l l:il! 'M'I li .!!!! li 

Od dawna d<1wały się już słyszeć głosy, że 
~kala poctatku od wyoas;rodzeń z racji swej 
progresywno~ci zbyl obciążała przodowników 
pracy. 

Ten stan przyczyniał się w pewnym slop
niu do hamowania rozwoju współzawoctnic
tw;:i pracy i ruchu wielowarszlatowców. 

Delegacja łódzkich przodowników pracy, 
bawiąc w swoim czasie w Warszawie przed
stawiła opinię robo~ników w tej sprawie wi
cepremit.rowi tow. Gomułce. Towarzysz Wie
$law przvchylił ~ię podówczas do wniosków 
delcgacj, i obiecał pozytvwne ich załatwienie. 

Obecnie możemy zakomunikować naszym 
czytelnikom, iż Minister~iwo Skarbu wydało 
do podległych sobie władz okólnik, w którym 
poleca :;tosowzcle ulg w ści~ganiu podatku 
od wynagrodzeń z płatników-przodowników 
pracy. 

Na mocy tego okólnika p17odownicy, zara
biający pewną wielokrotność swego zarobku 
zasadniczego lub też więcej, korzystać będą 
z 30 proc. zniżki z tytułu przodownictwa 
pracy. 

Minimalna wielokrolność jest różna dla roz 
m<?itych gałęzi przemysłu . Dla przemysłu włó. 
kieriniczego wynosi on.l 3,5 

Oznacza te„ że WŁOI<NlARZE, KTORZY 
DZIĘKI PRZEJSCIU NA OBSŁUGĘ WIĘK· 
~ZE.T ILOScr MASZYN ORi\7. DZIĘKI ZNA
CZNEMU PRZEKRACZANIU NORM WY· 

TWÓRCZYCH PODNOSZĄ SWE ZAROBKI,wej. NATOMIAST NAGRODY ZA ULEPSZE 
W STOSUNKU DO N,ACY ZASADNICZEJ NIA I WYNALAZKI WOGÓLE NIE PODLE
TRZY I POI, RJ;Z.A LUB WIĘCEJ KORZY- GA.TĄ PODATKOWI OD WYNAGRODZEŃ. 
STAC BĘDĄ Z 30 PROC. ZNIŻKI PODAT- Niezależnie od tego trzeba wspomnieć i o 
I<OWEJ. tym. że w najbliższych dniach wejdzie w ży-

Okolicuiością. bardzo istotną jest tOI, ie cie DEKRET O ZMIANIE TRYBU POBIERA 
zniżki i>Odatkowe dU. przodowników pracy NIA PODATKU OD WYNAGRODZEŃ. 
obcwiązują wstecz, już od 1 stycznia 1948 r. Na mocy tego dekretu ulegnie stopa pro
Wszelkie sumy wpła:ione w tym okresie przez centowa podatku tego znacznej obniżce, a do
podatników zostaną im pr.:ez zakłady pracy chody poniżej 9.000 zł. całkowicie wolne bę
zwrócone. Wynagrodzenia indywidualne czy dei od o.:.'Ciążeń podatkowych. Z dobrodziejstw 
specjalne, wynikają<"'e z przodownictwa pra- tego dekretu korzv,;tać więc będą wszyscy ro 
cy. podlegają również ulgowej skali podatko- botnicy i pracowr.ic~· · 

Ro owania grecko-tureckie 

Zbiórka dla generałów SS 
MOSKWA (PAP). Dziennik „Krasnaja 

Zwiezda" donosi , że w Niemczech Zachodnich 
odbyła się p11blic:T.na zoiórka lliemęzna. na. 
rzecz generałów hitlerowskich. Jak oświadczył 
Paul Bonke, kierownik stowarzyszenia ofiar 
faszyzmu w Marburgu, adwókat hitlerowski 
Goebel otworzył na. ten cel specjalne konto 
w Volksba.nk. pod batutą dyrygentów z USA 

ATO'ENY (RAP) S~rawa zawarcia soju-, l'Y. wypadły tam w myśl życzci1 amcry_k::t!i- Odbywa siQ to w iym samym czasie, gdy 
szu .

0
recko -. tureckiego. ~eszła w nowe !>lach. w kolach gospodarczych zarówno amerykańskie min isLerstwo sprawiedliwości 

stadmm. Dma 27-go ~roc1_ł z .Anka_ry. do greckich, jak i tureckich odnoszą się bez 7.akwali.fikowało jako „destrukcyjne" rozne 
Ate_n ambasador turecki, ktory Jak oswiad- entuzjazmu do r . kt . . st.owarzyszenia de1_nokratyczne, m. in. rów
czaJą w kołach rządowych - przywiózł rza I d . p ~Je u za~arc:,a prz!mie~ mez stowarzy,;zeme f>Omocy ofiarom gen. 
k~nkretne propozycje swego rządu, w spra • .:·P? u _mowo. '~sc~odmego , P?~uew~z J<'ranco. 
wie zawa~cia przymierza. u~aza~ą, ze gos~.oda~k~ tych . kraJo~ me I „Krasnaja Zwie:t.da" podkreśla, że instruli-

Jak twierdzą w kołach dobrze poinfor- m~, zyska a racz~J sl?B;c1 na teJ „wspołpra- cja niemiecka, wydana z wied amer kań-
mowa_nych umowa. o przymierzu m~ zostać cy · Jed"?-ak zdaJą sob~e spra.wę z te~o, ż~ skich władz okupacyjnych w ::rawie Y rze-
na zie zawarta tylko m1c>dzy TurcJą a Gre Stany Z Jednoczone, ktore sto Ją za kulisami l prowadzenia zbiórki na rzecz g ł · P 
cją. jednak w najbliższej przyszłości mają tej całej imp. rez~.' .dolo.ża wszelkich starań leca iednocześn. ie zbieranie w-;-.dener~ 

0

1w, po
się przyłączyć do ru· . ' t b 1 . l I • . . . . . . , . I . omosc o rzc
. · . . • ~.. . • e.i pans wa ~ra s ne lY_ prze amric istmcJąr<> opory I dO.Pl'OWa.- komych okrucieństwach, jakich armie sojusz-
1 m.o.zliwie rown1ez Włoch51 - gdylly \\W}>o dz1c do zawareia.-~; juszu; 100'1..e.dopu~dłY ·1Się.,fa.1l:oby""' (,>zasie ·wCJSJl1'> 
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Hitlero o 
au u ach a 

MOSKWA (RAP} Jak podaje wc1.oraj za 
„Prawda" Gerhard Pink r były pul own'l{ 
armii hitlerowskiej , który niedawno temu zo
stał aresztowany przez władze wojskowe 
wschodniej strefy okupacyjnej Niemiec przy
znał się do brania udziału w nielegalnej orga
nizacji faszystowskiej. Główna sicd:dba tej or
lf&nizaeji znajduje się w strefie Zachodnich 
Niemiec. 

GtOS 

ace o • ar za rum ana Pinkert ośwfa,(lczył, że organizacja składa 
lłę fłbwnie z byłych oficerów armii niemiec
kiej I była w~·korzystywana przez wywiad 
amerykański do przep-owadza.nia. a.kcji szpie
gowskich na terenie wschodniej strefy okupa
cyjnej Niemiec. 

o św adome wywolywame kryzysu w Ameryce 
WASZYNGTON (PAP) Kandydat na pre I swych narodów stanowiły groźbę dla bez- staDAch USA. N.i. zjetdzie U-'talone .r.oatan, 

?,ydenta USA z ramienia Trzeciej Partii, pieczeństwa Ameryki. Dążenie na!'od~w miej.sce i data ogólno-~·ajowej konW1!ncj1 
Pinkert był w czasie wojny dowódcą pul- Henrv ·wallace w oświadczeniu złożonym świata do lepszego życia - powiedział partii Wallace'a W chwili obe<:nej komitety 

ku w dywizji do specjalnych poruczeń pod przed komisją 'spraw wojskowych Senatu, Walace - nie może zagrażać narodowi partyjne Wallace'a istn~eją w 11 &tanach, or
nazwą „Brandent.urg". Według złożonych oskarżył rz:1d amerykański o świadome wy amerykańskiemu. · ganizowane zaś są komitety w 24 innych sta
przez niego zeznań został on wciągnięty do nie wołanie sztuezuego kryzysu, celem sldo- NOWY JORK (PAP). Z Chicago donoszą, nach. Wśród uczestn!khw zjazdu w Chicago 
legalnej organizacji faszystowskiej utworzo- nienia kongresu i uarodu do zaakceptowa- że w zwołanym na 9 kwietnia zjeździe komi- znajdą się m. in. przewodniczący kongre&u 
nej w strefie Zachodnich Niemiec latem 1946 nia powszt>ehnPj służby wojskowej. Walia- tetów organizacyjnych kampanii wyborczej słowian amerykańskich pochodzenia jugosło
roku przez byłego szefa sztabu dywizji „Bran ce stwlnd7.ił, że jed,ynym n.iebupieczeń- na rzecz Wallace'a, weźmie udział 700 osób, wiańskiego Lftko Balokovk, Leon Krzycki i 
denburg" Hansa Erazmusa. stwem, ,jakie zagraża Stanom Zjednoczo- reprezentujących zwolenników Wallace'a w 40 senator z Illinois, Stanley Novak. 

Sztab tej organizacji składał się z byłych nym jest Jlo1ityka rządu amerykańskiego. 
oficerów niemieckiego sztabu generalnego. Wskazując na bezpodstawność twierdzeń, 
Pierwszą siedzibą organizacji był Frankfurt, jakoby Związek Radziecki zagrażał bezpie
ale latem 1947 r. siedziba organizacji została czeństwu USA, Wallace powiedział, że Zwią 
przeniesloo.a do Monachium. Na c1..ele organ!- zek Radziecki, który poniósł olbrzymie stra
zacji stal były szef sztabu niemieckiego wojsk ty w czasie ostatniej wojny, obecnie 7,a.ję
lądowych generał Fritz Halder. ty jest wyłącznie pokojową pracą nad odbu 

Próby złamania strajku górników 
Zanowfedź represii wobec Levisa 

Pod kierowni~twem Haldera utworzone zo- dową swt-j gos1lodarki-narodowej i nie zywi WASZYNGTON (PAP). Sędzia okręgowy w zwania, zostanie oskarżony o zlekcewatenle 
stały oddziały dla przeprowadzenia akcji żadnyeh agresJ·wnyrh zamiarów wobec Richmond B. Koech - na polecenie lllinlster- z.im:ądzeń sądu, co moie pociągną~ za aoba 
szpiegowskich w dziedzinie ekonomicznej, kogokolwiek. stwa sprawledliwośd, wydał zarządzenie, by karę więzienia. Ju:l: w ub. reku Lewit tka
wojskowej l gospodarczej. Wallace wyśmiał równie~ twierdzenia przywódca strajkujących górników, John Le- zany został w podobnym wypadku na grzyw-

Organizacja miała zapewnione stale po- w łonie obu partii politycznych. jakoby wy- wis, złożył we wtorek wyjaśnienia pnzed są-
, ' · · · · f dem. Jeżeli Lewis nie zastosuje się do we- nę w wysokości 10 tysięcy dolarów. 

::.:~.w':.:~·:.i~:~":i:~\~;~~. ';~~~~' ~~~~~·:·"~~~:::..~~:„~z;~ ·~:.:;~j Mach i nacje z pa mi ątn i kam i Go e b be I sa 
sp o r y n a ko n fe re n c) I w B o g o c ie NOWY JORK (PAP.). Wyohod"cy w Buf- <Sttb. Op<acOW>l l• l•d•n • d~··- I 

M h li · H ~ k • d I h · h falo „Dziennik dla wszystkich"' zwraca uwa- współautorów gtośnych raportów Hoovera, za-3fS a I arrlman szu a1ą a SZYC ••• na1wnyc gę na fakt, :l:e paml~tniki Goebbelsa, opubli- lecających odbudowę Niemiec - przedwojen-
BOGOTA (RAP) Wczoraj 0 godzinie 16-ej a przedstawiciela.ml państw Ameryki Srodko- kowane przez prasę amerykańską zostały ny korespondent agencji Associated Pre!!l w 

według czasu miejscowego została otwarta wej i -"ołudniowej. Podczas gdy ci ostatni ocenzurowane 1 skrócone, przy czym pewne Berlinie - Lochner, który wraz :r: Dorothy 
konferencja państw amerykańskich w Bogo- usllują wysunąć na czoło obrad zagadnienia Paragrafy, dla kogoś niewyrodne, usunięto. Thompson jest obecnie jednym z głównych 
cie. Na konferencję przybyll dotychczas przed gospodarcze, domagając slę w tej dzledz.lnle Pamłętrrlkl te zostały znalezione w roku uble- motorów kampanii litości na rzea „biednych 
stawi.ciele 14 państw. Na czele delegacji USA pewnych ustępstw ze strony Stanów Zjedno- gołym podczas pobytu misji Hoovera w Niem- Niemców". 
stoją Marshall i Harriman. Wczorajsze posie- czonych, delegaci USA nie ukrywają, że kon
dzenie miało charakter jedynie informacyjny. ferencja interesuje ich tylko o tyle, o ile ona 

Jednak jak oświadczają w kuluarach stanie się jeszcze jednym terenem ogólnej 
konferencji,· już przed rozpoczęciem właśd- kampanii „antykomunistycznej", prowadzonej 
wych obrad zaznaczyły się poważne różnice przez Stany Zjednoczone. 

Bilans -3-tniesięcznych walk w Mandżurii 
zdafl między delegacją Stanów Zjednoczonych 

Plotki mi11·s1ra Sullivana 
MOSKWA, PAP. - Jak donosi agencja Sin

hua, chińskie wojska ludowe w ciągu ostat
nich 3 miesięcy wzięły do niewoli w Man
dturil 105 tys. tołnJerzy I oficerów armil Kou
młntangu. W czasie walk zginęło 43 ty1. toł. 
nlerzy Czang-Kal-Szeka. 

o „łodziach podwodnych" u wybrzeży Ameryki 
Wojska ludowe ror.blly 8 dywizji i 15 puł

ków armil kuomintangowskiej oraz wyzwo
liły terytorium o powierzchni 190 tys. k. kw., 
zamieszkałe przez 6-ciomilionową ludność. 
W ręce chińskich wojsk ludowych wpadła bo-

MOSKWA (PAP.). Minister marynarki Sta- dawno w senackiej komisji wojskowej, jako
nów Zjednoczonych Sullivan oświadczył nie- by ostatnio zauważono łodzie podwodne w 

pobl!:l:u wybrzeży amerykańskich. 

Za okazanie nam wydatnej I życzli
wej pomocy i za udział w oddaniu 
ostatniej posługi w pogrzebie ś. p. WA
CŁAWA KĘDZIERSKIEGO składa ser
deczne podziękowania Ob. Dyrektorowi 
Okr. P. i T. ln:l:. Kończyńskiemu, Ob. 
Naczelnikowi Klimaszewskiemu, przed
stawicielom Zarządu Głównego, Zarzą
du Okręg. i Koł9m Zw. Zaw. Prac. P. I 
T„ partiom PPR i PPS I wszystkim Ko
legom i Koleżankom 
2150-k RODZINA 

- Ali, weź mego osła powiedział 
Chodża Nasredin - karm go I trzymaj 
w pogotowiu, gdyż może mi być w każ
dej chwili potrzebny. I nie mów o mnie 
nikomu ani slowa. ' 

- Ale dlaczego przebrałeś się za ko 
bietę - zapytał właściciel herbaciarni, 
szczelnie zamykając za sobą drzwi. · 

- Idę do palacu I 
-Oszalałeś! - krzyknął właściciel 

herbaciarni. - Chcesz stracić głowę i 
wpaść prosto w paszczę tygrysa? 

- Tak trzeba, Ali. Wkrótce dowiesz 
się, dlaczego. Ale pożegnajmy się na 
wszelki wypadek - ide na niebezpie
czn~ wypraw~. 

Minister Sullivan dal przy tym do zrozu
mienia, że łodzie te naletały do floty -ra
dzieckiej. Ośwladczenle Sulllvana podchwy
ciły gazety amerykańskie, które zaczęły ne
rzyć pogłoski, jakoby „niedaleko w,ybrzety 
Stanów Zjednoczonych zauwatono radzieckie 
łodzie podwodne". 

W związku z tym agencja Tass została upo
ważniona do zaprzeczenia powyź.llzych wiado
mości, jako niedorzecznego i oszczerczego wy. 
myslu, obliczonego na wprowadzenie w błąd 
amcrykań$klej opinii publicznej. 

DYREKCJA 
PRZEMYSŁU DZIEWIARSKIEGO 

poszukuje 

EXONOl\IlS'D,j 
do Wydziału Planowania i 

wYkwa.Hfikowane MASZYNISTKI 

Osobiste zgłoszenia należy składa~ w .!d 
Wydziale Personalnym Dyrekcji Prze- cli 
mysłu Dzll'wlarsklego - Łódt, Al. Ko- ~ 
ścluszkl 22, w godzinach 8-16. N 

68 1 - Przyniosłam niezrównani\ ambrę, 
muszkat, olejek różany! - mówił Cho
dża Nasredin, zręcznie naśladując ko
biecy głos. - Przepuście mnie do ha
remu waleczni wojacy - a ja sprzedam 
swój towar l podzielę się z wami zys
kiem. 

I - Idź precz, kobieto! Handluj gdzieś 
· na rynku I - ordynarnie odpowiedzieli • I strażnicy. 

Objęli się mocno, u dobrego Alego Poniósłszy porażkę w swoich zamla-
w oczach ukazały się łzy i popłynęły po' rach Chodża Nasredin zamyślił się l za
okrągłych, czerwonych policzkach. Wy- smucił. Czasu mu pozostało nie wiele. 
prowadził Chodżę Nasredina i starając gdyż słońce przeszło już za południo
się stłumić ciężkie westchnienia, od k~ó- wy krąg. Chodża Nasredin obszedł do
rych brzuch jego kołysał się, wyszedł okola ścianę pałacową, ale kamienie 
do swoich gości. 1 spojone były szczelnie jakimś chińskim 

Trwoga dręczyła jego serce, stal się płynem, tak że Chodża Nasredin nie 
smutny i roztargnion~' i goście musieli mógł znaleźć w ścianie najmnie3szej 
po dwa i trzy razy dzwonić pokrywka- dziurki lub szparki, ścieki zaś aryk. 
mi czajników, przypominając w ten spe były obramowane śpiżowymi ogro
sób o swoim niezaspokojonym pragnie- dzeniami. 
niu. Dusza właściciela herbaciarni po-. - Muszę dostać się do pałacu! - mó 
dążała do pałacu w ślad za jego nie- wił sobie Chodża Nasredin. - Jest to 
s zczęsnym przyjacielem. moje niezłomne pos anowienie i muszę 

Strażnicy ni~ wpuścilj Chodżv Nas re- je wykonać! Jeżeli emir odebrał' mi na· 
dina rzeczona, którą niebo ml przeznaczyło, 

gata zdobycz, m. in. ponad 1000 dzial, około 

10 tys. automatów, blisko 60 tys. karabinów 
oraz prz~o 24 mlllony naboL 

CENTRALA HANDLOWA 
PRZEMYSŁU METALOWEGO 

Biuro Sprsedały PrzelllJ"•hl 
Precyzyjnero i OptyCE11e10 

w Łodzi, pn:y ul. Wlrary Il 

zatrudni natychmiast: 
1-ro kierownika 1przedały wlasneJ 
1-ro kier. kancelarii 
1-iro kler. marazynu 
1-ro pracown. eto planowania l sb.· 

ty styki 
1-ro ret. 1oeJalne10 
2-ch referentów branłoW)'ch 
l-10 fakłurzyllł~ 
l·ro ref. dliennlk podawC!SJ' 
1·" wYkwallflkowat11\ maszynłstJut 
Zgłoszenia wraz z podaniem t żyd.o-

ry~em kierować do Wydziału Per!IOn&l• 
n ego. 2092-k 

to dlaczego nie może istnieć przezna
czenie, że muszę dostać się do pałacu, 
i odebrać ją! Czuję w głębi duszy, że 
istnieje takie przeznaczenie! 
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SpokoJne Jutro dla ludzi ·pracy l ZBi~Jo~~~ n~!~~r:!:•:a~a~~!11u. 
bezpleczeń 

IL h niwensytecie wkrótce obchodzić będzie 150-spo ~ecz yc tą rocznicę swego istnienia. z książek znaj-
. " d~jącycb. się w ~ej bibliotece korzy~ta~ Le-

mn, Lew TołstoJ, matematyk rosyJSk1 Ło-
baczewski, kompozytcr Bałakirew i wielu 
innych słynnych ludzi. Za okres władzy ra
dzieckiej ilość książek powiększyła się pra 
wie dziesięciokrotnie. Obecnie Biblioteka 
przy Kazańskim Uniwersytecie liczy ponad 
2 miliony tomów. W roku 1947 z biblioteki 
tej korzystało 210 tysięcy osób i wypoży
czało pół miliona książek. Biblioteka ta 
przeprowadza wymianę książek z bibliote
kami i instytucjami naukowymi 32-ch 
państw świata. 

Olbrzymie zmiany polityczne i społeczn-0-g-0spodaircze, jakie dokonały się w Polsce, sada tak zwanej renty ruchomej, dzięki któ
stworzyły konieczność dostosowania do nich ta.kie i iinstytucji ubezpieczeń społecznych. rej można dostosować świadczenia do zarob
W celu przeprowadzenia reformy ubezpieczeń minister Pracy i Opieki SpolecmeJ po- ków przeciętnych pracowników czynnych za
wołał specjalną Komisję, złoioną z 7 osób, która ma jeszcze w ciągu bieżącego roku wodowo. Pozwala to, w miarę wzrostu docho
opracować wytyczne dla instytucji ubezpieczeń zgodnie z potrzebami ludzi pracy. Prze- dów ul::.ezpieczeń i wzrostu zarobków praco
wodniczący Komisji dla Spraw Reformy Ubezpieczeń Sp<lłecznych, tow. Jerzy Piotrow- wniczych na zwiększenie '!'ent. Ważną zmianą 
ski udzitJił przedstawiciel-Owi Robotniczej Agencji Prasowej następujących wyjaśnień. jest również fakt, że obecnie cal-Ość składek 

, . . . . płaci pracoda.wc.a. świat pracy oszczędzi z te-W stosunku do ustawodawstwa przedwo-,nosc1 było obJęte opieką lekarską ubezp1ecze- t t ł 
1948 

( dł g d · 
j . . . . . go y u u w r. -ym we u prze WOJen-ennego - pow1edz1al tow. P1otrowsk1 - do- ma społecznego. h ) 12 ·1· · zł t eh z ·es·o k · · · d d d , z . . . . . ł b . . nyc norm - m1 10now o y . m 1 -onano JUZ szeregu zmian na ro ze oraz- - m~s1ona r~wmez z~ta a ? ecme-c:ą- ne także zostały stosowane dawniej dopłaty 
nych, tymczasowych dekretów. Większość gnął daleJ to":. P1o~rowsk1 --:-- _gorna gramca za Jeki i porady lekarskie. * * 
tych zmian, które wypłynęły z aktualnych ko- zarobkowa, ktora me upowazmała do korzy- , . . . . Instytut Historii i Sztuki Akademii Nauk 
nieczności nabierze prawdopodobnie charak- stania z pomocy lekarskiej. - Wsku:ek tego, ze. ubezp1eczema utraciły 

d stk s t e ZSRR przygotowuje do druku „Historię teru zmian stałych, stanowiąc w każdym ra- - A jak się przedstawia sprawa rent? po czas WOJil! _wszy ie we reze~y - . rz -
b b ł · t k k t ł sztuki rosyjskiej". Książka ta składać się bę zie pewne wytyczne dla kierunku przyszłeJ· - Jedną z zasadniczych przeprowadzonych a Y 0 P. rze3sc_ z sys emu po rycia . api a 0 -

ś d · t rt p dzie z 7-miu tomów i dotyczyć będzie reformy. już reform doraźny.eh, która ma specjalnie wego wia czen z:.a sys em repa ycy~ny: o- wszystkich rodzajów sztuki plastycznej: 
- Jakie są te naJ·ważnieJ·sze doraźne zmia- aktualny wydźwięk - ]·est u3"ednolicenie wy- Ie_ga 0. n. na tym, ze. wpływy pokrywa3ą Jedy- h. k T b d tki malarstwa, rzeźby i arc ite tury. om ny? sokości rent pracowników umysłowych i fizy- me iezą~e ~Y a · . . . pierwszy, liczący 55 arkuszy druku, poświę 
- Przede wszystkim upowszechni~ru·e cznych. Jest to oderwanie się od kapitalisty- . - ~Jakie są P_rz_ewidz?iane wydatki ubez- •yt · tuki ~ · k b eony jest zagadnieniom staroz neJ sz ubezpieczeń, oi:Jojęcie nimi wszystkich pracow- cznej zasady, że każdemu wypłacane są pieczen w ro u iezącym. rosyjskiej okresu Rusi Kijowskiej. 

ników najemnych. Przed wojną np. pracowni- świadczenia ściśle według płaconej przez nie- -Renty pochłoną 23 miliardy złotych, le-
cy państwowi i samorządowi mieli własny sy- go składki. W praktyce zresztą pracownicy fi- cznictwo 12 miliardów, zasiłki na wypadek cza * * 
stem ubezpieczeń chorobowych. Poza tym pra- zyczni byli nawet i według tej zasady pokrzy- sowej niezdolności do pracy, a więc poporcr- Amatorskie koła dramatyczne Leningra-
cownicy rolni - za wyjątkiem Poznańskiego i wdzeni, różnice bowiem w rentach między dowe, chorobowe itp. 3,5 miliarda. Fundusz du przygotowują przedstawienia ku ucz. 
Górnego śląska nie byli objęci ubezpiecze- pracownikami umysłowymi a fizycznymi się- zasiłków rodzinnych wynosi 36 miliardów. czeniu 125_tej rocznicy wielkiego drama· 
niem. Obecnie włączonych zostało do ubezpie- gały na niekorzyść tych ostatnich dalej, niż - Wiele już - kończy swe wyjaśnienia turga rosyjskiego A. Ostrowskiego. Koło 
czeń 200 tys. pracowników państwowych, 400 różnica w wysokości składek tow. Piotrowski - zaszło doraźnych, podykto- dramatyczne przy Pałacu Kultury im. Kiro 
tys. pracowników rolnych, a poza tym przy- - Jeśli chodzi o renty - to tendencje re- wanych zmienionymi warunkami życia zmian. wa przygotowuje sztukę p. t. „Niewinnie 
znano ubezpieczenie chorobowe rencistom i formy iść będą w tym kierunku, by osoby 7-a- Zostaną one utrwalone, bądź pogłębione, gdy oskarżeni". w Wyborgskim Domu Kultury 
emerytom, których również jest około 400 tys. służone, pracownicy specjalnie kwalifikowani, Komisja zakończy swe prace. Pragniemy tego wystawiona bę!izie komedia „Na śmiałym 
Łącznie z rodzinami tworzy to około 2 milio- przodownicy pracy itp. byli uprzyWilejowa.ni, dokonać jesz.cze w ciągu bieżącego roku. miejscu". w Klubie Bałtyckiej Fabeyki 
ny ubezpieczonych. by otrzymywali większe renty. ;Rozmowę przeprowadziła Okrętowej robotnicy przygotowali sztult~ 

W rezultacie upowszechnienia ubezpieczeń Wprowadzona również .została obeenie za- Kry~tyna. Boergerowa.. Ostrowskiego „Burza". 
i prze1nian w ich strukturze - mamy obecnie m111111111 1 11 111 1111 11 1 11 1 H 1 11 1 11111111111 1 11 1 11 1 11 1 11 1 ;1 1 11 1 11 1 11111 1 11 1 11111 1 11111 1111 11 1 111 11 1 11 1111111111111 11 1i11 1 11111111 11 1 11 1 1111111111111111111111 1 a111111 1 r 1 111 11 11 1 1 . 1 11 1 . 1 · 11 11 1111 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 11 1 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 11 1 1 11 1 11 1 11 1 11111 1 11 1 11 1 11 1 111 11 1111u1111 11 1111111111 11 1 11 111 1 11 1 1 11 11 1 11 1 11 1 11 1 1 11111 111u 1 11 1 11 1 11 111 1 11 1 11 1 1~11 1 11 11• 1 11 1 1111 11 1 11 1 11 1 h 1 1 1 11 1 11 1 11 11ł1 
w ucezpieczeniu chorobowym 7 milionów lu
dzi, a więc 33 proc. ogółu naszej ludności,' pod
czas gdy przed wojną zaledwie 13 proc. lud-

To i owo 

w spraw;e ·porządkowe; 
Lubię, proszę was, naogół biorąc t. zw. 

niespodzianki, ale, niestety, nie wszystkie 
z nich należą do kategorii przyjemnych. 
Ot, np. weźmy pierwszy iizień dopiero co 
spędzonych świąt (28.3 br.): o samyni świ
cie (5 rano) obudziły mnie jakieś piekielne 
huki, gwałtowne grzmoty tudzież detona
cje. Ciocia mojej żony, która przyjechała 
aż ze Swidra Wielkanoc z nami spędzić, 
p:rzybladła trochę i powiada: 

._...Ja nie wierzę w trzecią wojnę, ale bądź 
co bądź ta kanonada ... 
· - Nie - przerwałem - niech się ciocia 
niczego złego nie domyśla: to poprostu -
straszaki, petardy oraz żabki z kalichlo!'i
cum czyli sól Bertholeta ... 

- Ta-ak? - zdziwiła się ciocia - To 
bardzo nieładnie. Sama czytałam, że co do 
kalichloricum czyli sól Bertholeta - to „za 
brania się w okresie świątecznym „ tudzież" 
że winni przekroczenia będą karani w dro
dze administracyjnej", a tu tymczasem, 
pięć kroków od komisariatu, kropią sobie 
jak na froncie ... 

• * • 
Byliśmy z wizytami świątecznymi u tych 

i owych ~najomych i przyjaciół. żona moja, 
przyrodmczka z zamiłowania, zwracała tu 
i ówdzie uwagę na botaniczną orname,ntac-
ję stołów. · 

- O, o - mówiła - ale zesc1e sobie 
świąteczne jedzonko widłakiem umaili ... 

- A tak - odpowiadali ci i owi znajo
mi i przyjaciele - Tradycja wymaga, aby 
umaić .... 

- Owszem - rzekła żona - ale przed 
świętami ogłaszano w prasie, żeby oszczę
dzać widłaki, bo to roślina rzadka i na wy
marciu. v'i7ydano nawet zarządzenie ochron
ne, że „zabrania się" a „winni przekrocze
nia będą ukarani w drodze administracyj
nej"„. 

• * • 
W drugi dzień świąt ,na pewnym placu 

(róg ul. Przejazd czyli Daszyńskiego i Sien· 
kiewicza) widziałem pewną starszą kobietę 
jak się pilnie za czymś rozglądała. 

- Czego pani szuka? - zapytałem . I 
- Taksówki - odparła niecierpliwie 

niewiasta - Męża chcę przewieźć do szpi- i 
tal a. · 

- Na tym placu pani taksówki nie znaj- ! 
dzie - wyjaśniłem - Tu stoją tylko wóz· 
ki dziecinne. 

Za§lona hnowari zerwana 

Anglosasi sabotUiq. Radę Kontroli 
Marsz. Sokołowski piętnuje ich postępowanie 

=---------~------~-------------Oświadczenie marszałka Sokołowskiego 
w Radzie Kontroli zerwało zasłonę, za 
którą mocarstwa zachodnie pragnęły ukryć 
swoją działalność, zmierzającą do odrodze
nia militaryzmu Niemiec. 

glo-amerykańskich imperialistów w stosunku 
do Niemiec. Wystąpienie marszałka Soko
łowskiego z wnioskiem o postawienie tej 
sprawy na porządku dziennym obrad Rady 
Kontroli było wieloznacznym poparciem ak
cji państw słowiańskich przez Związek Ra
dziecki. Jednakże prz~dstawiciele mocarstw 
zachodnich sprzeciwili się temu wnioskowi 
bez próby uzasadniania swego stanowiska. 

W tej sytuacji - jak oświadczył mar
szałek Sokołowski - „przedstawiciele Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i Francji 

postępowaniem swoim dowiedli raz jeszcze, 
że Rada Kontroli, reprezentująca cztero
stronną administrację Niemiec, z praktyczne. 
go punktu widzenia już nie istnieje". 

Komentarze prasy światowej po o~iad
czeniu marszałka Sokołowskiego nie pozosta
wiają żadnych wątpliwości co do tego, że 
oświadczenie to zostało zrozumiane, jako 
ostrzeżenie przed skutkami jednostronnej po
lityki mocarstw zachodnich, nie liczącej się 
z interesami pokoju i bezpieczeństwa świato
wego. 

Rada Kontroli, jak sama nazwa wskazuje, 
została powołana do sprawowania kontroli 
nad wykonaniem uchwał poczdamskich w 
sprawie denazyfikacji i demilitaryzacji .Nie
miec. Miała ona koordynować politykę go
spod~rczą wszystkich stref okupacyjnych i 
czuwać nad utrzymaniem jedności gospodar- 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u 

czej i politycznej Niemiec. 
Mocarstwa zachodnie, kierując się w sto

sunku do Niemiec egoistyczną polityką wła
snych interesów, od pierwszej prawie chwili 
istnienia Rady Kontroli uchylały się od skła
dania sprawozdań ze swojej działalności w 
strefach zachodnich. Prowadziły one jedno
stronną politykę odbudowy ciężkiego prze
mysłu niemieckiego. Podczas gdy mocarstwa 
zachodnie pod postacią „eksportu'' ściągały 
wielomilionowe odszkodowania z produkcji 
bieźącej w strefach zachodnich, sprzeciwia
ły się one słusznym żądaniom Związku Ra
dzieckiego, Polski, Jugosławii i Czechosio
wacji w sprawie odszkodowań, przewidzia

Ci, którzy nie zawiodą za uf ani a 
Kandydaci do Rady Zakładow·ei PZPB Nr 17 

nych przez układy poczdamskie. 
Stosunek mocarstw zachodnich do Rady 

Kontroli stał się jeszcze bardziej wyraźny z 
chwilą przystąpienia przez Stany Zjednoczo
ne do montowania „bloku zachodniego•· z 
udziałem t. zw. Trizonii. Utworzenie prowi
zorycznego rządu Niemiec Zachodnich we 
Frankfurcie, a następnie decyzją konferen- tow. :E'cssor 'l'O:ucus'.l 
cji londyńskiej zaproszenia tego rządu do 
udziału w konferencji państw marshallow- 'l'ow. Fesser Tadeusz, majster przęmaini, 

skich, a tym samym uznanie go de facto, ja- organizator ruchu wielowarsztatowego, to
ko rządu odrębnego państwa, nie mogły po- warzysze: Gula:! Józef, Bl'onowskł Kazimierz, 
zostać bez odpowiedzi ze strony sąsiadów Nie- _ . . 
miec, czujnych na niebezpieczeństwo odro- M~nei Andrzej. - maJStrO'\,~,r1e. tkaln1, Pl'a-
dzenia imperializmu niemieckiego. 

1 

cuJą w zawodzie po kilkadziesiąt lat. 
Protest rządów Polski, Jugosławii i Cze- Zespoły tych majstrów mają najwyższą 

chosłowacjl zdemaskował istotne plany an- normę produkcji - przeciętnie 14~159 pro-

Gulaj Jóir.ef tow. Neres Andrzej 

cent. Zcu.."Obki tkaczy w przeciągu ostatnich 
kilku tygodni znacznie też wzrosły. Zupełnie 
więc naturalne się wydaje, że tkalnia i przę
dzalnia, myśląc o kandydatach do przyszłej 
Rady Zakładowej, liczy między innymi tak. 
że na swych azarych, wypróbowanycq maj
strów - swy.ch bliskich współpracowników 
ł przyjaciół. (B) 

wery? W'iesz, Luizo, powiedział d:tiś, że odle
głość od Naftogradu do Berlina ... 

Nie dokoJ:!czył t.ej swej myśli, gdyż nagly 
d~onek telefoniczny przerwał wylew kra
snomówstwa Heinza. Podszedł szybko do a
paTatu i podniósł słuchawkę. 

- Ta-ak? - zdziwiła się kobieta -
Więc po co wydano zarządzenie, że plac ten I 
ma być postojem 11 taksówek i że „winni 
przekroczenia będą karani administracyj
nie"? 

- Oberleutnant Heinz przy aparacie ... Pan 
komendant na chwilę wyszedł a gabinetu. Co 
mam mu powiedzieć? Ach, tak! ... mucham, 
przekaż~ tę wiadomość ściśle ... tak jest! Pan 
ńl<łjor von L1.umitz napewno będzie bardzo 
zadowolony ... 

- Ładny chłopak, - zauważyła kokiete-1 - Nie wiem dlaczego, ale ten ładny ehłopak M<einz triumfująco położył słuchawkę. Chciał 

• * • 
P. T. Czytelnicy! życzyliśmy sobie z okaz 

ii świat i Wesołego Alleluja i Dosiego Ja
ieczka· i Najserdeczniejszych Pisanek na 
teraz i na orzyszłość. Powinniśmy jednak 
sobie życzyć (również i z okazji dnia pow
szedniego) nieco więcej zamiłowania do ła
du i porządku. To naprawdę je~t b. pot;:ozeb 
11e. W naszym własnym interesie. 

:m. 'fa.711. 

ryjnie Luiza. wydaje mi się piekielnie podejrzany. C·OŚ powied7Jieć, ale Mueller uprzedziła go: 
- Poproszę bez żartów! - zgromi:ł ją - Jestem ciekawa, czy tobie r,ównież nie - Nareszcie zrozumiałam bieg twoich ge-

Heinz. wydaje się czagem pirkielnie podejrzane wła- nialnych rozumowań, - zawołała ze śmie-
- Ależ bynajmniej nie żartuję, stwierdzam sne .odbicie w lustrze? ch€!Il, ukartowałeś sobie, jż Launitz zabierze 

fakt Mueller nawet nie ukrywała swego szcze- partyzantom drukarnię i przekde ją spiskow 
- Skoczyć mu do łóżka zawsze będziesz rego śmiechu, gdy zadała to pytanie, ale Heinz com, czy zgadłam? 

miała czas, - zjedliwie wycedził przez zęby bynajmniej tym się nie zraził. Nagle coś no- - Dosyć! - grzmotnął pięścią w stół 
Heinz i zmieniając odrazu ton, rzekł poważ- wego przyszło mu na myśl. Chwycił Luizę Heim; - jeżeli ja nie zdołałem odnaleźć tej 
nie: - Mueller w tej chwiii mówię z wami,, za rękę I wyszeptał: . f przeklętej dl'ł$arn.ł, to on jej . oope~o nie 
Jako wasz sMf. A- może bs>ć ;jest to spisko01Miec .z Reiehs. ~ 
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Opowie , ć o wielkim sercu i niezłomnym cha akterze 
„Na poamDm łyda gen. Swłerczew

ll\.1ego, który nam Zmarły pozostawił po 
llObłe, uczyć si~ winien każdy Polak naj
}l'ięlmiejgzych przym&otów umHowanila 
Ojcxymy pnei umiłowanie ludu prillCU
j~ego. Na historii Jego tycia uczyć się 
będziemy poświęcenia i oi\amośct, obo
zwiąku l bohaterstwa, pr-0stoty I skrom
ności.". 

Tak o generale Swierc.-zewskim mówi tow. 
łtiesław. O tow. Wiesławie wiele czytaliś
cie jut i 11~zeliście. Wiecie, że poświęcił 
on całe swe życie walce o sprawiedliwość, 
o wyzwolenie z ucisku i wyzysku robotni
llów i chłopów w Polsce, że stał na czele 
podr.łemnego ruchu przeciwko najazdowi 
hit~rowskiemu na kraj nasz - a dziś jest 
jedn1'1ll z pierwszych wśród tych, którzy 
iw~ w Ojczyźnie naszej lepsze, szczęś
lłwlme warunki bytu dla wszystkich pra
ciuj~ch. Więc słowom · jego możemy za
ufać i wierzyć bez zastrzeżeń. 

Kim więc był ten wyjątkowy, ten wspa
niały człowiek, o którym z takim uznaniem 
ł uwielbieniem mówi tow. Wiesław? Właś 
'Ili obecnie przypada rocznica bohatera
Jńej śmierci gen. Swierczewskiego. Za 
poznajcie się z Jego życiem i Jego czynami. 

'W ten sposób mażecie uczcić Jego pamięć 
i z otuchą ora:t dumą w sercach przekonać 
!łę jakich !Zlachetnych, mądrych i męż
nych ludzi wydaje z siebie lud polski. Lud. 
mający takich synów, nie da się złamać 
!adnY.m przeszkodom i przezwycięży wszys
tkie trudności na swej drodze. 

Urodził się on w 1897 r. w Warszawie. 
Był synem robotnika, gisera. Dzieciństwo 
jego i młodość upłynęły w niedostatku .. W 
owych czasach ciężka była dola robotnika 
- rząd zaborczy, carski, uciskał wszystkich 
biednych ludzi, a popierał wszelki wyzysk 
ze strony bogaczy. O nauce w szkołach dla 
synów robotniczych nie było mowy. Jm 
ma.jąc lat 14 młody Karol musiał praco
wać, jako terminator fabryczny, a w 16-
tym roku życia zaczyna pracować, jako sa
modzielny tokarz w fabryce. 

W tym samym ezasie, w r. 1914, wybucha 
piemza wielka. wo~na świat<'.!wa. Wojska 
carskie, wycofuJąc się z Polski przed Niem
cami, wywiozły fabryki i pracujących w 
nich robotników. Młody Karol znalazł się w 
Rosji, gdzie robotnicy i chłopi, doprowad~e
ni do ostateczności głodem, prześladowap.1a
mi, wyzyskiem, dziejącym się bezprawie~: 
wrel!!zcie powstali, aby w drodze rewolUCJl 
zaprowadzić rządy sprawiedliwe dla wszyst 
kich, rządy, które dałyby władzę tym, co 
tworą wielkie wartości i dobro kraju, lu
dziom pracy. 

Kochany Promyku! 
Długo nie miałyśmy odwagi napieać do ~ie· 

bie. Wreszcie zdecydowałyśmy się i prosimy 
Ci~ b1trdzo, a.żebyś nas przyjf!ł do swego gro
n&. Jest nas dwie dziewczynki, mamy po 15 
lat, jednakowe imiona i chodzimy do 7 klasy 
Szkoły Powszechnej. Z wielką. radością. i zain
teresowaniem czytamy zawsze „Promyk'', który 
jest naszym najlepszym przyjacielem. Kończy· 

my nasz nudny list i niecierpliwie czekamy na 
Two,•ą. odpowiedź. Zasyła.my serdeczne pozdro
wienia dla „Promyka" i wszystkich dzieci. 

Dwie Maryle P. 1 F. 
Toma.ezów Mazowiecki, Pierackiego J 9 

Odpowiltdź 
Drogie Dziewuszki! 
Widzę z Waszego listu, że r1ie tylko m!es.zks· 

cie w Jednym domu, macie te same imiona 
i wiek. lecz też kochacie się, jak dwie bliźniac'!:
ki. Cieszę się bardzo, że przyjęłyście mnie !Hl. 

tn.eeiego ilo Waszej prz.yjaeiel~kiej dwójki. Chy 
ba. nie pokłócimy się nigdy między 'sobą., 
prawda 7 Pisujcie cześciej i o w~zystkim do 
„Promyka' ', jako że tE'rnz na.IPżycic już do je
go grona. 

Redaktor 
Drogi Promyku. 
KiP oclrzueiłt'ś 111Pj!O li• tu . lecz wżiąłeś Jl:O 

1J !w0 rece i zadałeś so i> i(l trud udzielenia ml 

Karol, syn robotnika, od dzieciństwa wi
dział szerzące się zło, rozumiał przyczyny 
nędzy i głodu mas ludowych, a przytym 
czytał wiele mądrych książek i kształcił się, 
Wstępuje do armii ludu i przez cały czas 
wojny domowej w Rosji walczy po stronie 
rewolucji. Wyróżnił się dużą odwagą, zim
ną krwią i zdolnościami, i skierowany zo
stał następnie do Akademii Wojskowej, 
którą chlubnie kończy. 
Upływają lata i oto powstaje do'wa.lki o 

wolność lud hiszpański. 
Gen. Swierczewski na wieść o walce lu

du hiszpańskiego śpieszy do Hiszpanii 
gdzie zdobywa wielkie uznanie jako dowód
ca brygady międzynarodowej, składającej 

odpowiedl'i. Za to ei 11erdecznie dzi!kUjf. Za
chęeiłe' mnie w ten sposób do pisania i teru 
będT.ieat cxęeto otrzymywał moje listy. Posyłam 
Ci moje wyprMowanie pod tytułem „Ca.cek:· 
pies''. Popraw moje błędy. 

Odpowiedt 
Kochany Józiu! 

.Tózio Grabarczyk 
Ozorków 

Twój list bardzo mnie ucieszył, ale i zdziwił 

nieco. Czy przez chwilę bodę.j mogłeś myśleć, 
że Promyk mógłby odrzucić list swego przyja· 
eiela ł I W. Izę, ie kiepsko mu ie zn:tłeś dotych
czas, ale, że - jak to mówią. „co było, & nie 
jest, nie pisze 8ię w rejestr'' - więc się na 
Ciebie nie gniewam. A teraz na. ciebie kolej nie 
gniewać się na. mnie, jeżeli nie wydrukuję Twe· 
go opowiadania o Cacku. Nie jest ono bardzo 
ciekawe. '.l'wC>i koledzy i koleżanki niechętnie 
by je czytali, a przecież „Promyk'' drukuje się 
tylko na jednej stroniczce, więc też musi za.· 
wsze wybierać to, eo najlepsze i najciekawsze. 
Nie trać jedmtk otuchy, może uda Ci się kie· 
dyś 11api11ać coś lepszego, a jeżeli nawet nie, 
to i 1 n k nie ma nicszezęścia. Nie wszyscy mu· 
szą byii przecież pisarzami. Jeżeli Cię bardzo 
ciągnie do pisania, to owszem - ja. zawsze 
chętnie prz~1·zytam i napiszę Ci szrzerze, co 
o tym myślę. 
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się z żołnierzy - ochotników różnych kra- Polskę i rozpoczęły się potworne okrucleń 
jów. stwa niemieckie w naszej ojczyźnie, gen. 

W Hiszpani gen. Swiercio;ewski - Walter Swier?ze~sk~ wszyst~ie swe siły, cał_!l ~ 
odznaczył się takimi chlubnymi czynami enerpę i . wiedzę woJskową_ oraz doswiad
i okrył się taką sławą, że stał się jednym czeme _boJowe ~dał na słuzbę sprawy wy
z najpopularniejszych i najbardziej 'przez zwolema Polski. 
!wych żołnierzy uwielbianych wodzów. Bierze niestrudzony udział w tworzemn 

Do dziś lud hiszpański śpiewa pieśni o a"!1ii J?Olski.ej .w Z~ązku Radzieckim -
nieustraszonym polskim generale. ktory m~ o.bietruc~1, ale czynną pomoca 

. udowodnił ile przy1aźni ma dla naszego na-
Gen. Swiere?;ewski sercem całym poświ~ rodu i jego niepodleg-łości. Gen. Swierczew-

cił się sprawie wolności i szczęścia uciska- ski zostaje zastępcą. Dowódcy i czlonld~ 
nego ludu pracującego, wszystkich wyzyski Rady Wojenne.i 'I Armii Polskiej w RosJi. 
wanych i cierpiących nędzę, a.le najbliższa Kiedv niemieckie oddziały wyparte zostały 
mu była sprawa polskiego ludu. Toteż gdy w l~rwawych. wafkach, ~rowadzonyc~ przez 
hordy hitlerowskich najeźdźców napadły na wo~sk!l radziec~ie rruru.ę przy ramieniu z 

WOJskiem polskim, z prawego brzegu Wi
sły, tworzy się II Armia Polska i gen. 
Swierczewski obejmuje jej dowództwo. I tu 
ukazuje się .ieg-o geniusz wojskowy. Ze 
świeżego, niewyćwiczonego jeszcze rekruta 
tworzy armię dzielną, bitną, bohatersko 
walczą.cą. Prowadzi ją naprzód od zwycię
stwa do zwycięstwa, mi11.żdży rozpaczliwy 
opór niemiecki, wyzwala Sląsk Dolny, wkra 
cza wraz z wojskami radzieckimi do Sak
sonii, niesie wolność naszym b~aciom Cze
chom, rozbija liitlerowskie próby od&eczy 
dla osaczonego Berlina. 

Koehuy Promyku! 
Mój TatuA nie był w obozie, tylko poszedł na 

wojnę w 1ierpniu 1939 r. i do tej pory nie wrO· 
cił. Pewnie zginłł na froneie. :Moj11. Mamusia 
jeat pr:rądkł n11. K~iężym Młynie. Pr11.cuje n& 
1•7.ferech strona.eh, 11. do faliryki ma h11rd10 d1.
leko. Kochany „Promyku' ', nie gniewaj ~ię, je· 
m T.rObiła.m ja.kiei§ hł~d;r. ,Jestem dopiero W 4 CJ 

kla.~ie i t11.k dobrze piRać jeszcze nie 11miem. Po
syam Ci wierszyk i za.gadk~: 

Daniela Bien1&a 
11ezennlca 4'·„j kl. 87.koły Powezechnej 

Nr 108 
Odpowied~ 

Droga Da.nkol (O!::r to tak włn~nie nazywa 
Cię Mamusia w domu f) Powinnaś być dumna, 
że Twoja Mamusia jeAt teraz bolrnterk!} -pracy, 
tak Ramo, jak Twój Tatuś był bohaterem n& 
froncie. Rozumiem dobrze, jak ciężko jest Two
jej Mamusi utreymywRć rodzinę tylko ze swej 
własnej pracy. Gdy dorośnie~z i Ty, i Twoje 
~io•trzyczld, to jej pewnie pomożecie - praw· 
cla ! Za wierszyk d1.iękuję Ci - jE'~t hardzo ład· 
ny. Kto jMt jego 11.utorem t Zai::-11.dki o „Gę· 
siach i orle'' sa.m jako~ nie 'flOtr1d'ię odgadną,ć, 
więc się boję wydrukowat1. bo d:>:ieci śmiały hy 
~ię ze mnie. Może zechcesz mi pom6d 
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Kochany Promyku! 
Odpowi~dz, którll- od Ciebie otrz.vmalam, 

zmartwiła mnie trochP. .Ale to tylko na chwi
l~. Masz rację ,.Promyku'', że napisać ładny 
wierszyk jest ba.rdzo trudno. Po przeczytaniu 
,.Promyka" zabrałam ~ię ponownie do pisania 
listu i krótkiej powieści o Warszawie, którą Ci 
posyłam. Jeżeli by była ·ilobra, :>:rób mi. tę przy· 
jemność i wydrukuj j~. Prn2nąłhym bardzo do· 
ż.YĆ tej 8Uzęś!iwtj chwili. Chciałbym ba.rdzo. 
aby i mój ~kromny utwór prze<'zyt11lv dziE'ci 
i abym j11. móg-ł rY.ytitć również ich utworv. 
Czytam Dr7„ważni: .::i.;ńlQ takich autorów, jak 

Jako. wódz odznacza się niezwykłymi ta
lentami. opanowaniem i męstwem tnk 
wielkim. że zyskuje wkrótce miano czło
wiek!!. który sie kulom „nie kłania" - gdyt 
wszedzie, g-dzie najwielrnzy ogień. sam 
staje na czele, nie zna lęku, znosi ~ r:wy
kłym, sza.rym żołnierzem WSzy!!tkie nie
bezpieczeństwa· walk i trudy życia w r.>ocho-
dzie. Dla tego żołnierza jest nie tylko do
wódcą.„ ale rozumnym wychowawcą.. naj
troskliwszym opiekunem. niezawodnym 
prwjacielem i towarzyszem. 

Po wyzwoleniu Polski z zapałem ł nie
zmordowaną energią oddaje się wytężone.i 
prac.v nad zorganizowaniem armii odrodzo· 
nej Ojczyzny, armii, która jest obroną 
niezawisłości i ochroną nowego, szczęśliw
szego życia Polski, ludzi oodziennego trudu. 

7,ooiną.l nodcza.c; podróży do jednegn z od
działów Woiska Polskiego od skrytobójcze.i 
kuli ukraińskiego faszysty - jednego z 
członków ukrywających sie w lasach resz
tek współoracujących przedtem z hitlerow-
cami band. · 
Był to wspaniały, szlachetny, mądry i 

dz;ielny człowiek - mąż walki i czynu. Dą
ży przez całe życie do tego, aby lepie.i i 
szczęśliwiei było na świecie i w Pols<'e lu
dziom ciężkiej, codziennej pracy, aby skoń
czvły się czasy ucisku i wyzyskn i abyści 
Wy. kochani, młodzi p~jaciele, mogli 
mieć przed sobą lepszą, jasniejSZfl przy• 
szłość. 

Sienkiewicz, Kraszewski, Morcinek i in. Z ka1ą·, 
żek Kraszewsldego podobała mi się najlepiej 
„Dzieci~ Starego MiMt&'', zd 8ienkiemcza 
„Potop' ' i „Pan W ołodyjow~ki'' „ A teraz za· 
~ylam pozdrowieni11. i ~Prdecxne tycz('ni.a. Po~: 
la.111 <'i wirr:zyk pt. „l'ieM rn:uyn11r1y'' . . fol.e 
będzie się nadawał do druku. 

Odpowiedł 

Drogi Zdzicht!T 

Zd!:isła.w K~dziersk1 
Pabianice 

Powieść o Warszawie jest. o wiele lepsza ~ • 
wierszy, które mi przesłałeś. Mimo to musz~ 
znów zra.nić Twe serce: do druku to się je!!zeze 
nie nadaje. Spróbuję Ci wytłumaczyć, dlaczego: 
widzisz, w tym opowiadaniu niby wszystko jest 
w porzą.dku - i opis zbunonego miasta. jest 
prawdziwy, i słuszne są. 1'woje słowa o odbu
dowie, a jednak to wszystko jest jakoś bardzo 
sztywne i martwe - jest poprostn sztuczne. 
Gdybyś zamiast szczegółowego opisu całej t a· 
gedii Warszawy dał tylko wspomnienia. osol:n· 
ste jakiegoś Zdziśka, choćby z jednego dnia po· 
wstania, czy nawet j&kiegokohviek dnia zwy· 
lcłego, to już wszystko byłoby żywsze, cieplej· 
sze. Zrozum, chłopcze, wstrząsające opisy o zbn· 
rzeniu Warszawy dało już wielu wybitnych 
i zdolnych pisarzy. Rzeczy te znają. już wszysey 
w Polsce. Natomiast Twoje o~obiste w~pomuie
nia i przeżycia - o ile jesteś warszawianinem 
- wspomnienia o rzeczach nawet pozornie cał· 
kiE'm drobnych i nieważny' , znaRz Ty- sam. 
Taka rzecz, gdybyś jl} napisał, byłaby chyba 
o wiele ciekawsza, niż twe opowiadanie o War~ 
8zawie. Wier8zy radziłbym Ci weale nie pisat. 
Do tego trzeba mieć tak zwaną. „iskierkę bo· 
żą' ', a ma ją. nie wielu ludzi. Proszę Cię, abyś 
si<;> tą. oreną. nie zraził. Uważam Cię za. mego 
przyjRciela, więc nie rhce~z chvba, żebym Cię 
„bujał'' i pisał inaczej, niż myśle. pra,vdu f 

-..edaktor 
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Dr. Tadeusz Czysiot1ors"I 
Adiunkt Uniwers ytetu Łódzkiego 

ERGIA A 
Ci~żar i ""'1łaści~osci atomu 

W pierwszej części artykułu dowiedzieliA· 
m7 iit, czym jest atom i zapoznaliśmy eię 
a bndową · najprbsbzego atomu - wodoru, 
j ako niewyobrażalnie drobinowego układu o 
ją.drze, złożonym tylko z jedn!'go protonu 
i o jednym elektronie, krążącym nieomal w 
pró:!ni dookoła tego jąil.ra. 

II 
Wiemy już z popncdnicgo, że ntom Jest to 

twór właściwie pusty - gdzież ?.t>8rodkowany 
je!ot jego eiężad - boć przecie kitżdy atom 
aczkolwiek niezmiernie mały, to jednak musi 
posiada(\ jakiś ciężar, jakąś ma~ę. Otói: cała 
ma!oa atornu ześrodkowana jest w jego jądrze. 
Ponieważ jądro wodoru złożone jest tylko 7 jea 
nego protonu, przeto ma~a. protonu stanowi ma· 
8~ cnłego atomu wodorowego, bo 1840 raty Jtej
tny elektron tylko bardzo 111ieznacwie w;plywa 
n!\ masę. Ale ciężar atomowy wodom pn.yjP.liś· 
my u, jedność, to znaczy te i proton ma masę 
jednoetkOWfł. 

Skomplikowane okłady planetarne 
Drugim co do ciężaru a.tomowego pierwiast· 

kiem jeet hel, 4 razy cięższy od wodoru . .f1tk.ż~.ż 
zbudowany jest jego atom ł Jest to układ, któ· 
ry me. 2 elektrony, krążące dokoła jądra. złożo· 
nego z dwu protonów i dwu neutronów. Neutron 
ma taką eam'ł masę co i proton, różnica pomię· 
dzy nimi tylko ta, że podc~u gdy proton posi.a· 
da jeden dodatni ładunek elektryczny, to neu
tron jest zupełnie bez ła.dunk:u - mówimy, że 
je~t ,,elektrycznie o bojętny'' (neutralny -
~tąd jego nazwa) . Ponieważ w j1t-drze helu znaj
dują Rię 2 protony i dwa. neutrony, W87ystk.ie 
tztcry o masie jednostkowej, przeto hel jeat ! 
razy cięższy od wodoru, czyli jego ciężar ato· 
mowy wynosi 4. Dokoła ją,dra h elu krążą. dwa 
elektrony, trzymane na uwięzi dwoma ładnnlm· 
mi dodatnimi elektrycr.nie naładowanych pro to· 
nów: ujemne ładunki dwu elektronów są, pny· 
ciągane dwoma dodatnimi ładunkami dwu pro· 
tonów. Cały układ je~t w doskonałej r ównowa· 
dze - 11a. zewnątrz nie ujawnia się żadna siła 
elektryczna. 

Trzecim co do ciężaru atomowego pierwiast· 
kiPm j<'st lit , ~iedem razy cięższy od wodoru. 
W jego po1Yłoce elektronowej mamy 3 elektro
ny .. Tn?; ~ię naprzńd domy~lamy, ło w jl}drze 
mu~zą h,v6 ::i protony (dla utrzymani!!. na mvlę· 
7.i wspomnianych 3 elektronów) . Poniewai: cię· 
t~r atomowy litu jest 7, przeto oprócz 3 proto
nów znajdują. si~ w jądrze jesuze i • neutrony. 
I tak d~lej i dalej, gdybyśmy wzięli er.warty 
pien•iast~k. to bi;>dzie on miał 4 elektrony w 
powłocP rlektronovrej, 4 protony w ją.drze i tyle 
nentron6w, ile braku.ie w jądrze do liczby wyra. 
tającej ri~żar atomowy. Doszedhzy do ostat· 
niego -pierwia~tka t . zn. do uranu, ~toją.cego 11od 
"l\·zi;lęd~m cię;i;arn atomowego nit 92·im miej5cu, 
mamy w powłoce elektronowe.i 92 elektrony, w 
,iądrze zaś 92 protony, a poniewar. ciężar ato· 
m'>~l'Y urnnn w~·nosi 2~8. przeto oprńrz !'l2 IJTOtO· 
nów 1nRj1lu.ie się w ją.drr.o 2:J8-fl2.,..,, H6 neu
tronów. .Trst Io harrlzo skomplikowany uklarl 
plnnetarn.v o fl'2 planPtA.Ch, pędząr~·ch z ~i.vblco· 
~cia 300 t.v~ięcv km nit ~eknndę - jakirj to ~i.
ly trzeba, hy te !12 elektrony utrzymać na uwi?· 
;i;i 1 

Coś o pracy 

towego w postaci jądra, i~tnieje siła wią.żąca 
ohwód wirują.cy z centrum ruc hu obrotoweg<> 
w postaei oddziaływania ~ił elektryeznych. Ni" 
można powiedziee, h,1· przyroda hyła kiepskim 
konstruktorem, przeto ukła<l .v ~e dzia!a,ją. zupel· 
nie ~prawnie, zwla~7C7.<t jeśli chodzi o atomy 

Rozpad 
C'.1lv ,ie<luak weźmiemy pierwiastki o wielkim 

cięzarze a.tomowym, stojące gdzieś na miejscu 
S4-ym po wodorze, to tu sprawa komplikuje się . 
w~pom11iano na porzątku, że z takiego polo
nl~, r_arlu, uranu, czy innego pierwiastka pro· 
m1f'n1o·tw6rrzego c.oś promieniuje, roś w'<'latn· 
je. (\\ż moie wyleciet\ T. atomu, tego tworu, 
zlożonrgo z elektronów, protonów i ne11tron6wf 
nic iunego jak t:dko te o~tatnie, gdyż nic tam 
innPgo nie ma. 

'J'raeąe powoli t>lrktrony i protouv atom wy· 
1lziela . topniowo znaczne ilośd energii, ulega. 

Bomba 

takich pierwiastków, które mają mały cięMr 
1itomowy. Aczkolwiek elektrony wiruJą w nich 
z zawrotną. Rzybkości.ą. aczkolwiek wchodzą. tu 
w grę ·wielkie siłv, to jerl na k my z tego wszy~t
kiego nic nie odczuwamy, bo nie ujawnia się to 
nazewnątrz . 

atomów 
rozpadowi i przemienin ~ię wrPszcie w atom 
pierwiastka, który już nie ma właściwości pro· 
mi.enintwórezych, t. zn. nie ulega już dalszemu 
rozpadowi. Taki np. rad 11toi na miejscu 88-yin 
po wodorze. Atom więc jego posiada 88 eloktro· 
nów w powłoce elektronowe,i. Rozpadając się, 
t. zn. promieniując, wyrzuca 6 elC'ktronów i ty· 
lez protonów i przemienia ~ię w atom. który ma 
tylko 83 rlektrony, t. j. w a.tom ołowiu. To hył· 
hy ro7pad, przehiega,ią.ry automatycznie po•l 
w pływem jakichś nil'lhndun~·ch jesze:r.e d0klad· 
n ie czynników 11rzy rody. 

atomowa 
fatni<>.ie jeszcze drugi rozpad atomów, wywo-i z~obić i:? atomami uranu: Znajduje !i~ ~ nich 

lany sztucznie przez człowieka. Wyobraźmy 80• ~z po 9~. e~cktrony, trz:vn:ane na u=ęz1. przez 
hie, te relnym strzałem obezwładniamy rękę, Jądro. Jezeh jłdro to rozbijemy, t. zn. zniszczy· 
która trzvma er.nurki wią.tę.co ll2 wirujące ka· my przy pom?cy ee~nego pos~rzału, wówczas 

. ; . ' . . ·. . rlektrony z wielką. ~1łę. rozla.tuJą, si~ n a. wszyst· 
1l1Y~0 '. 'Ie. P07;ha~1one ~iły tr~ymaJą.ce3 Je ~a kie st rony, a eo pode ZR~ tego mogą. ~prawić, to 
uw1ęz1, rozlatuJą ~1~ z wielką. ~tłę. na wszystkie wiPmy z dziejów japoń~ldego mia~ta: Ri.rosch1· 
strony. Coś podobnego umie człowiek XX wieku ma. 

no następp.ie do jądra uranu t„ zvr. „deutrona-· 
mi" t. j. ją.drami t. zw. „wodoru ciężkiego", 
składającymi ~ię z jednego protonu i jednego 
neutronu. Pociski dwa razy masywniejsze od 
Aamego protonu, wywoływały skutek lepszy, 
miały wi~ksze szanse trafienia do celu. 

Dzi~ .w bomble atomowe.1 rozbija l!if J•dr& 
atomowe uranu prawdopodobnie przy pomoey 
neutronów. Neutron - jak wiemy - o masie 
odpowiada iąre.i masie protonu, nie ma zupełnie 
ładunku elehtr~'cznrgo, nie jest więc odpycha· 
ny przez jąilro ii.ranu. Gdy taki neutron trafi 
w jądro uranowe, rozbija je, zanika 1iła trzy· 
mają.ca na uwięzi 92 elektron~. te z wielq 
energią rozla.tują się na wszystkie strony. .Ale 
wraz z nimi "'ylatnją. z po~trzPlonP-go ją.dr& pro· 
ton:v- i neutrony. Te oRtatnie trafiajt jłdr& lfł· 
~il'dnieh atomów, niszer.ę. je, &tomy te rozlatujt 
~ię i tak clalej, kit~kadowo rozpad rozszerza. Bit 
na calą mas~ utytego uranu. 

W·elkost energi• atomowel 
Dlaczego epergia wyzwalajf}ca !i~ podcn.1 

rozpadu atomów ur11n11 jest tak wlelka.ł Pri:e
rież ten Rtom jest niezmiernie mnły, a. wiQe 
i energia powinna byt\ nieznaczna.! Tak. Ale 
przypomnijmy 1obie, że cząsteczka. par7 wodnej 
jest również bardzo mała - tak mała, te r6w· 
nież nie można jej do;jrze6 przy pomocy ttajlep
uych mikroskopów - a jednak p&ra wodna po
trafi nam dziś poruszać ogromne ma.uyny pa· 

Zapalnik bomby atomowe) rowe. Dlncugo?l Bo tyeh czą.steczek wprawdJ:ie 
T,v-lko w tym rnla tru.dność, ja~ t.o jq.~ ro ato· I elek tron albo proton. Elektr. on jest stanowczo hardzo małyr.h jest. uto niezmiernie duto. Co8 

n~ow:e ur.anu obez'\'\ładmć, cr.ym Je traf1t\ ~ Po· za mały. Wystrzelony w kierunku jądra urano· podobnego l z energią atomowę. Energia poj&
~1.tikL, ktore w tym wypadk~ mogł°J'.'by .podziałać! wego, zostaje odrzucony na bok przez elektro· ilyńczego atomu może nie jut taka nadzwy· 
me n:ogą. byt\. za.. małe am za. w1elkle. ~eżeh ny powłoki elektronowej, _ nie przedostanie tię czajna, ele za to tych a.tomów w małej grudce 
w:et.1.m:my poc1sk1 za małe, t o ~kutek b~dzie ta· naw~t do wn~trza atomu, tym ~amym nie mo· uranu jrst blliony bilionów. 
ki, _JR.~ g~ybyśmy . np. ku~am1 k &rabrnowymi że me zrobit\ jądru. Pr:r.ez jakiś czas my~lano, tł b b I • C'h~ieh zni~zrzyt\ J&ką.ś wielką górę, - cały że najodpowiednifljsi:ym pociskiem będzie pr o· e om y, ecz racze1 maszyny 
?z~eń JD?źna górę ~betr7:el ~wat\ , 1. ~arabinu. a nic ton: 1840 razy mas~n!ejszy ndri elektron łatwo atomowe 
.1e.1. to me :a~zkodz1 . . Jczch. w.ezm1emy pocisk za przed~Rtaoie się przez zapor~, jaką tworzą. do· Energla ntomowa., użyta w Japonii' do celów 
duzy, t? ~kutek ~ędz1e ta~1, Jak gdybyś~y kulą kola J~dra uranu elektrony. Ale proton posiada ni~zczycielskich, może jednak by.1 wcią.gnlfta. 
armatm 11- strzelali do r;awieszonego na mtce kor dodatni ładunek elektryczny taki1. sam ładunek i do pracy twórczej. I dziś, niezal.~~ni~ od po· 
ka : pęd kuli odrzuci korek na bok, nic mu nie posiada i jądro uranu, tylko 92 razy mocniej· nurych clocielmń w kierunku niszc:!;enia. ludzko· 
~r ob1ws:r.y . Coś podobn.ego i ~ t:rm r?zbijani~m ezy. Ponieważ dwa jcdnn.kowe ładunki elektrycz ści, idą. dorickania, by energii tej użyć przede
J~dra atomowego. Jakież I!ocisk1 mozemy ski~- ne odpy.chają się, przeto wystrr.elony proton, wszystkim do poruszania. różnych maszyn t 1&-
1 owa6. w gł!b atomu f! Takie, które mogłyhy SJQ aczkolwiek zdolał prze bit\ zaporę elektronową, stąplt\ nią węgiel którego zapa~y sa n11razl.e 
d~slac do Jego wnętrza, d Wi ę>C m niej&ze Wy· to jednak nie mógł 1187.kOdzi(\ ją.dra, gdvż odpy- dOŚC wiPlkiP ale kier]y;§ musi przyj~Ć chwila, i.!: 
miarami od atomu. Tymi więc mogą być albo chany przezeń przelatywał obok celu. ' Strzela· ~ię wyc:r.erpi~. · 
ll-1111-llll-llll-1111-111-1111-1111-llll-llll-1111-llll-1111-lllł-1111-llll-1111-llll...m;llll-llll 

Trybuna walki o OŚĆ 
, lewy Tor" ~ m es 'ęczn'k społeczno-i olityczny Nr 3 - marzec 1948 r. 

Wychodz~cy. w W Mszawl e mies ięcznik I na r~kę. tendencjo~ prawicowym", a wypo
„Lewy Tor Jest czasopismem, na łamdch wied-z1 Jego ,obnizaly wartość jednolitego 
którego znajdujemy artykuły f wtpowiedzi w frontu, godziły 'w same jego podstawy.„ pod
sprawach, nurtujących polski ruch robotni- nosiły na duchu czynniki WRN-owskie i 
czy, zarówno czołowych działaczy PPS, bę· umożliwiały Im wrogą robotę". Wypowiedzi 
dącyc~ se:czerymi :zwolenikami pog łębiano.a wspomnianych działaczy PPS-owskich byty 
jednol1teg_o frontu .1 szerm!~rza.m! zJe.d1_1oczema natychml~st podchwytywane przez prawico
obu part~i robotntczych, Jak r.ówn1ez c~oło- wych działaczy terenowych innych woje
wych działaczy Polskiej Partit Robotniczej. wodztw. W 1:akończeniu autor domaga slę 
Można więc w tym sensie powieckieć, że pi· całkowitego odsunięcia prawicy od wpływów 
smo to jest prekursorem zjednoczeni a nasze- na losy ruchu robotniczego. 
go ruchu robotniczego. O t. zw. „Trzeclej Sile" I rolt prawl-::owych 

Numer marcowy z tego roku otwiera inte- socjalistów na Zachodzie pine tow. Stefan 
Hsujący I 'W1likllwy artykuł ar:łonka CKW Matuszewski. Stwierdza on, że „lmperialiśd 
PPS tow. Feliksa Baranowskiego n. t. „Czy amerykańscy - nie wiążą<: się formalnie z 

WrMm;v do po-pr:r.edniego przykładu 1 kemy· jest prawica w PPS1" Na wstępie autor t. zw. socjallstami uważali ia dut1zne po11łu · 
klPrn, który umocowany na sznurku wiruje do· stwier~~a, że jedność organiczna proletariatu żyć się nimi dając im swą aprobatę 1 środki 
l<::ła nasze.i r\'ki . Wykonując nieznaczny N~h Rumunn i Węgier realizowała 11ię i realizuje na kM:tałtowanie pozornie niezależnej , trze
Tękę. nadajemy kamykowi temu coraz to więk.· się ''.na drodze bezkompromisowej walki z ciej siły" celem szybszego rozbi'.:ia między
!Zą ~~ybkość i w pewnym momencie wypu1.1zczn.· prawicą wewnątrz partii 1mcjall5tycmej". To narodowego ruchu · robotniczego l polityczne
my sznurek z palców: więź przycię.gaj4ca ka· samo doty~zy sytua;jl czechosłowackiej. Au- go owładnięcia kontynentem europe,iskim". 
m.•·k do na~zej ręki przestaje istnh•t\ . Wlemy tor w: apytu]e, czy rownleż w polskim ruchu Autor omawia rolę prawicowych 1ocjalistów 
jakie ~ą. tego ~kutki: kamyk i: wielką. ~ną. od- socjalistycznym „nie nurtują wsteczne. szko- w rodzaju Bluma, Saragala, Spaaka, Bevina 
la.tuje daleko w bok. C'o może zdzialać trafiw· dllwe dla klasy robotniczej tendencje". Od· i Morrisona, Schuhmachera Pollacka i Prie· 
~zv po i!rodze w okno lub oko na~:r.ego s~~1ada, po,~iadaiąc na to pytanie tow. Bara.Tl.owski to w montowaniu „Jednolitego frontu z lmpe
to także ilohrze wiemy. A. jaki byłby efekt, gd:v· stwierdza, że oprócz „WRN, k.tóra była or- rializmem amerykańskim" i demaskuje rolę 
b~·śmy titk równoczefoi.e puścili aż 92 ka.myki1! ganizacją podziemną", istnieje w PPS rów- pseu dolewicowych socjalistów w rodzaju an-

• • nleż niebezpieczeństwo t. zw. ,,legalnej pra• gielskiej grupy „Keep Left", która w gruncie 

1•-1 

delegatów „typowano" według cennych rad 1 
wskazówek" Wachowicza autor opisuje szaz;e 
gółowo przebieg „przygotowanej starannie 
przez Wachowicza" konferencji, która w 
konsekwencji „miała wyraźny kerunek anty
jednoiitofrontowy". Tow. Rembowski wyra
ża niepokój z powodu niedawnej praktyk) 
Łódzkiej Organi..:acji PPS, polega f ącej il:I.&. 
tym, „że kiedy występuje się przed robotni
czą masą mówi się„. ba, krzyczy się 0 je · 
dnolitym froncie, a między 6obą używa się 
w~zelkich sztuczek, aby ten front torpedować 
i podważać" i stwierdza, że do Łódzkiej Or
qanizacji PPS prlleniknęll „przedwojenni gor
liwi sanatorzy. i endecy", którzy „zgrupowali 
się na prawym skrzydle PPS i zaciekle -zwal
czają jednolity front". Autor domaga A'ię
,,definitywnego uzdrowienia stosunków" i 
ostatecznego r:likwidowania wpływów pra"Pń
cy i umocnienia rewolucyjnej linii PPS, co 
umożliwi „zjedu.ocrenJe sU ideowych ludzi za. 
równo jednej, jak i drugiej partii". 

Oprócz wymienlony~h artykułów w il:l.Utne
rze znajdujemy artykuł tow. Ochaba p. t. 
,,Zjednoczenie ruchu robotniczego w Rumu· 
nli", interernjące wypowiedzi dzi ałac.zy tere
nowych z Warszawy, Wrocławia I Gdańska 
l bardzo ciekawy dział ,,Ze świata" omawia~ 
jący sytuację w Czechosłowacji, Grecji, 
USA, Indiach, we Włoszech i na Węgrzed1. 
Bardzo interesujący jest równeż artykuł Na 
trzydziestolecie Armii Ra~iecklej", dający 
szczegółową ~nalizę wielkiej roli ZSRR w 
zwycięstwie nad Niemcami. Kiepski konstruktor wicy". Dla udowodnienia swoiej tezy autor rzeczy wciągnęła się na służbę interesów 

WPźmy inny przykład! w hali fabryczneJ 

1 
S1Zczegółowo opisuje dzia łalność byłego sekr~- imperialistycllnych. 

'N_ sumie numer marcowy „Lewego Toru" 
posiada bo9atą i interesującą treść i winien 
być uważnie czytany przez każdego członka 
partii, zar~wno PPR jak i PPS, szmególnie 
zaś przez Jak najszersze koła aktywu par-
tyjnego. A. P. 

kręci się wielkie koło rozpędowe maszyny pa- tarza WK PPS w Łodzi He~ryka Wa-:howi- Specjalnie interesują-:ym dla czyt~lnlka 
ro w ej. Zdaleka ni,czego nie zauważymy: .kolo cza. który w . sposób zupełnie świadomy ba- łódzkiego jest zamieszczony w dziale , Dzia
zua,je aię pozostawać w spoczynku. Gdy podej· gatell.zując mebezpleczeństwo WRN-owskie łacze terenowi mają głos" artykuł tow.' Ste· 
dziemy bliżej. to sam szum powietrza. i lekkie w ro~u 1946 „okazywał :wrratne .tendencje fana Rembowskiego, delegata na Trzecią 
rlrganie posadzki zwraca naszą uwagę, że gdzieś osł~bienia, ~ 1,1awet z~rwama j ednollte~o fron Wojewódzką Konferencję PPS, odbytą w 
tam musi być ukryta ogromna sila. Sila ta jed· tu. 1 rys.~nięcia PPS ia~o samQdzle!nei ,,trze· styczniu b. r. Podkreśla].ąc, że w ciągu trzech lirt 
na.k na nas zupełnie nie oddziaływa, nie ujaw· Ce] „ siły ' . balanSUJąCeJ. pomlędzy. ~PR I lat pracy na terenie organi'la-.:ji łódzkiej PPS i I u na 
ni11. 11ię nam - patrząc na koło nawet możemy PSL · •• ~oplero pNed kilku tygo~mam i tow. nie odbyły się normalne wybory partyjne, że :!:I ~f! 
nie ~postrze:?:ać ~ego ruchu obrotowego. Zdarza Wa.chowie-z odszedł z, pracy partyjnej na te- nie było także wyborów na 27 Kongres PPS ~· ·' ' Ł d 1 1 j ód t i d i , ••1••5 1••„:am• ~i~ jedoak, n'estety, czasami, że gdy wał lub ren e o z • wo ew z wa - P sze. a ej że również na III Konferencj'ł 'i\Tojewódzką •42d·l·iii'U=•@·*''•••nc.węs34:c1a+a:ct1A 
szprychy "'I· przez konstruktor11. tle oblic7.one, tow .. B~ranowskl - ale pozostały po .?1~ na- ---· - - - --- - - - - -----------
f:(il.v ~ą. za słabe ,a koło przybi.eri:e r.a wielki} stawienia, które pc?aly; PPS na prawo 1 któ
~zvbkośr. obrntową, wówczas kończy się kata- re muszą zostać zl1kw1dowane. 
gtrofą: kolo ulega rozerwaniu - może się to Dalej autor om awia działalność czołowego 
skończyć zdemolowaniem całej hali. Dlaczego d•ziałacza PPS z Krakowa - Bolesława Drob· 
koło ulega rozerwaniu'! A to tl\k, jakbyśmy ne ra, bezkrytycznie apoteozującego przedwo
<'i~żki kamii>ń uwiazali na ~!abym ~znurku i 7.a· jenną PPS, ktńrej kierownictwo było wyraź
czPJi kręrić dokoł~ na~zej ręki. Przy mał<'.i nie anty jednolitofrontowe i antyradzieckie i 
~zybkości Rznurek ten może i utnyma wirujący walczącego przeciwko tym swoim towarzy
kRmień. gdy jednak ~zyblwśr. iirzekroczy pew· szom partyjnym we władzach naczelnych PPS, 
ną. granicę, sznurek trza~ka. Znika siła wiążąca którzy stali na stanowisku stałej współpra~y 
kamień z r\'ką. w~kutek tego musi on od!el'ieć z PPR, doma9ając się usunięcia ich z partii. 
daleko w bok. Podobnie w rozlatnj~r·:vm ~ię ko· Obecnie tow. Drobner oświadcza się za jedno· 
le rozpi:dowym za maln. hyłrt Rill\. wi~ ząfa wiru· litym frontem. ale mimo •. robienia szumu 
jąry obw6c1 z centrum rur·hu ohrotcm·p~o. wokół jednolitofrontowości i lewicowości" -

Atomy - koła rozoędowe m=iszyn 
• T1tk :inż wiemv z jlOprzedni<>~o. a.tomy to rów

nież 11kłady wirują.ce: i•tniPj<> w nieh ohwflrl 
wirują~.v w poMeci elektronów, p~il1ą1•:rch z 1n· 
wrotna nyhkościa, istnieje centrum ruchu obro-

stwierd!za tow. Baranowski~ nic J.Jwierzą low. 
Drobnerowi masy partyjne„. że szczerze mó
wi o jednolitvm froncie . 

W rlalszym -:.iagu artykułu autor 7wrac11 
11waqę. 7.e również .,tow. Osóhka w szeregu I 
wyp adków n Im.owal stanowisko, którs 1eło 

N a ohre .śwląter:zną 

dos•onale 

JASNE - PORTERY - SŁODOWE 

B r o warów 

OKOCIM, ZYWIEC, TYCHY. GRODZISK 

GDAŃSK, ELBLĄG, ŁÓDZKI ZDROJ 

Ządoć 1.11szędzlel 
~ 

Ządać wszędzie! ~ 
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Prawo źUJlerciadle11n żęcia Przemysł welniany walczy o "ierw ~zeństwo 

Demokratyzacia sądownictwa i wymiaru sprawie liwości 
We współzawodnictwie 1 kaczy pracujących 

nn dwóch krosnach kortowych wyróżnili się 
w PZPW Nr 2 Ryszard Bawlcr (157,7 proc.), 
Michał Grzybowski (153,8 proc.} i Zdzisław 
Frączkiewicz (150 proc.). Rozmowa z generalnym sekretarzem Związku Zawodowego Pracowników Sądottnrch 11rok. Janem Pietrnszk~ 

W PZPW Nr 3 Zygmunt Morga osiągnął W związku z zagadnieniem demokraty- I Biuletyn Informacyjny, ora,z redaguje dział - Wyrazem pozytywne.i pracy Związku 
160 proc. W PZPW Nr 36 wyróżnili się : R~

migi usz Wójcicki (160 proc), Wacław Ebcl 
(159 ,8 proc.}, Henryk Bomba (158,9 proc.}, Sta-

zacji naszego sądownictwa i wymiaru spra.ł,,Zycie Sądownictwa" w miesięczniku „Demo- jak i Ministerstwa Sprawiedliwości jest przy
wiedliwości, zwróciliśmy się do generalne
go sekretarza Związku Zawodowego Pra
cowników Sądowych - prokuratora Sądu 
Okręgowego w Łodzi - tow. Jana Pietru
szki, z prośbą by zorientował nas, jakie w 
tej dziedzinie są zadania i prace Związku. 
- Aby wymiar sprawiedliwości był rze-

czywiście demokratyczny - mówi tow. Pie
truszka - wydane ustawy muszą być jedno
lite, zrozumiałe i aby nie stwarzały możliwości 
dowolnej interpretacji, nie za.wsze zgodnej z 
założeniami ustawodawcy. 

Prace, zmierzające do zmiany dotychczas 
istniejącego prawa karnego, są już daleko po
sunięte i Związek nasz bierze w nich aktyw
ny udział. 

Równolegle winna nastąpić zmiana ustroju 
sądownictwa powszechnego. Związek nasz 
współpracuje z Ministerstwem Sprawiedliwo
ści w dziele przebudowy ustroju sądów pow
szechnych (z sądów trzech instancji na dwu
instancyjne - 1 instancja merytoryczna i 1 
kasacyjne-rewizyjna}, co niewątpliwie wpły
nie dodatnio na szybki wymiar sprawiedli
wości. 

Wielkim osiągnięciem Związku było utwo
rzenie S2lkół Prawniczych, które wychowują 
nowe kadry sędziów i prokuratorów, W szere
gi sądownictwa wszedł zastęp młodych pra
wników, nie obarczonych dziedzictwem współ 
pracy z sanacją. Dziś na 3,500 ·prawników za
trudnionych w sądownictwie - ponad 2000-
to ludzie nowi, w większości synowie klasy 
pracującej, oddani ideałom demokracji. 

Związek stara się podnieść świadomość po
lityczną swych członków. W tym celu Zarząd 
Główny prowadzi szeroko zakrojoną akcję od
czytową, w ramach której wygłosili odczyty 
tow. mini!:ter Swiątkowski, ob. wiceminister 
L Chajn, tow. wiceminister Rumiński, tow. 
wiceminister Sokorski - i inni. Równolegle 
-,t akcją odczytową Zarząd Główny wydaje 

kratyczny Przegląd Prawniczy". W ten spo- jęty w sądownictwie od 1 marca b. r. regu
sób Związek przychodzi z pomocą tym, którzy l lamin usprawnienia pracy w aparacie wymia
chcą pracować dla Polski Ludowej. ru sprawiedliwości. Akcja usprawnienia zmie-

Ale są i tacy sądownicy którzy dotąd wro- rza popr.zez należyte zhc:rmonizowa-nie pracy 
. ' poszczegolnych czynnikow pracy sądowe.], 

go. odnoszą się do dokonanych w :olsce .prze- uproszczenie formalistyki biurowej i w ogóle 

nisław Malinowski (158 proc.}, Michał Gawry
siak (157,9 proc.} i Michał Kołos (157.2 proc.}. 
W PZPW Nr 37 pierwsze miejsce zajął Woj
ciech Stasiński (160 proc.), Helena Niedzielska 
osiągnęła 150 proc. W PZPW Nr 39 Ignacy 
Szwanke osiągnął 160 proc., a Józef Nowicld 

mian. W sto~unku do tych członkow Związek ułatwienie pracy - celem wydatnego wzmo
zajął zdecydowane stanowisko. Będą oni mu- żenia wydajności pracy. Opracowany przez 
sieli opuścić szeregi sądownictwa. Minister- Zarząd Głów11y projekt akcji spotkał się z 
stwo Sprawiedliwości zwolniło w bieżącym uznaniem wśród członków Związku i został 
miesiącu około 100 pracowników. Dalsze zmia przyjęty na walnych zebraniach. 159 proc. W PZPW Nr 35 odznaczyli się Woj-
ny nastąpią - aż do całkowitego oczyszczenia Wywiad przeprowadziła ciech Raczyński (159 proc.), Franci~zek Rolko 
aparatu sądowego. Maryla Zalcyska. (157 proc.) i Wacław Wawerko (154 proc.}. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Po zdr w 
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Tysiqce dz· ee· łódzkich wyjedzie w . óry i nad morze 
Teąoroczne Hla"acje dziatwą i 11Ulodzieżq 

. Na ostatnio .odbytej k.onfcr~nc~i inspe~to- , ty_m roku spra":a kolonii, półk~lonii, dzieciń- Akcja letnia w l:ieżącym roku prowadzona 
row szJ.·ol?y~h i referentow opieki .nad dziec- co~. oraz :ibozow podczas naJbliższych wa- będzie w zakresie szerszym, niż roku ubiegłe
kiem omow10na zos tała po raz pierwszy w kacJJ. go. i obejmie przede wszysLkim dzieci pocho-

1 Ponad 100 dzieci rodzi 
. 

dliennie w Łodzi 1 Się 
,~a.§ liczbo zqonów n1ale;e 

W ubiegłym miesiącu w wielkich mia
stach, a przede wszystkim w Warsza
wie i Łodzi, statystyka wykazuje stosun
kowo niską, niższą od przedwojennej, sto
pę umieralności, która w lutym uległa 
szczególnemu obniżeniu. 

W miesiącu tym zmarło w Łodzi o 77 
osób mniej, niż w miesiącu poprzednim. 
Dwa lata temu mieliśmy jeszcze przewagę 
zgonów nad urodzeniami, rok temu cieszy
liśmy się wprawdzie przewagą urodzeń, 
ale jeszcze niezbyt wielką, dopiero ostatnie 

miesiące przyniosły zasadniczy zwrot na 
lepsze. 

Stan zaludnienia w Łodzi przy tym ro
śnie z mies;ąca na miesiąc: w ciągu stycz
nia powiększył się o 3913 osób, w ciągu lu
tego o drugie tyle. W styczniu przeciętny 
dzienny przyrost naturalny wynosił 126 
noworodków, w lutym 106. 
Powyższe dane wskazują jasno na to, że 

wchodzimy w okre: odrcdzerua biologicz
nego, będącego w tr-j chwili, jeśli chodzi o 
nasze mia:>to w pełnym rozkwicie. 

dzenia robotniczego, inteligencji pracującej 
a, co najważniejsze, po raz pierwszy zwrócona 
będ:iie uwai:~ na wykorzystanie akcji letniej 
pnez dzieci z rodzin bezrolnych i chł<>pów 
małorolnych. 

Organizacj~ wczasów letnich przeprowadzą 
specjalnie powołane w tym celu Komisje Wcza 
sów Letr.:ch wojewódzkie, g:odzkie i powia
towe. 

Kwalifikowanie dzieci odbywać się będzie 
za pośrednictwem szkoły i przedszkoli, w 
czym pomogą sekcje rod.dcielskie i badania 
lekarskie. 

Przyjemny dzień w PZP r 8 

W tym roku wprowadza się opłaty za pobyt 
dzieci na kolc.niach. Wysokość jest uzależnio
na od zarcbków wszystkich członków rodziny 
dziecka. Jeśli chodzi o dzieci uboższe 1>a1istwo 
bP.dzie dopłacało pewne kwoty. W celu zmor..i
lizowania środków pieniężnych na akcję le
tnią odbędą się ztiórki, kwesty i imprezy w 
dwóch terminach, a mianowicie od 1-go do 
8-go kwietnia i od 24-go -Oo 30-go maja. Całe 
społeczeństwo pizyjdzie z pewnością z pomo
c<.· wielkiej akcji wakacyjnrj , która zapewni 
najmlodszym obywatelom zdrowie, radość 
i wypoczynek. 

W lutym na jleps' włókniarze „to b;edormanowcv'' 
W ubiegłym tygodniu PZPB Nr 8 (Bieder

man) pr,zeżywały niecodzienną i miłą uroczy
stość. Wręczono bowiem obok stałych mie
sięcznych nagród przodownikom pracy 
pierwszy~h piętnaście nagród uzyskanych 
przez młodzieżowców w ramach współzawod-
nctwa wewnętrznego. , 
„Gwoździem" uroczystości było wręczeme 

przez przedstawicielkę „Głosu Ludu" upo
minków, ofiarowanych przez czytelników dla 
najlepszych dwóch włókniarzy w miesiącu 
lutym. 

Srebrną papierosmcę, osobistą własność 
byłego Prezydenta Łodzi tow. Mijala, otrzy
mał tow. Bełdowsk-i Kazimierz, który już 
czterokrotnie uzyskał pierwszą nagrodę. 

Tow. Pytlewska Maria otrzymała piękny 
komplet platerów, dar pracowników Polskiego 
Banku Narodowego. 
Jesteśmy przekonani, że sobotni dzień bę

dzie dniem przełomowym w doziejach współ
zawodnictwa PZPB Nr 8. 
Współzawodnictwo wewnętrzne zapoczątko

wane przez młodzież ZWM-ową napewno 
obejmie szeroką falą wszystkich świadomych 
robotników tych !Zakładów. Załoga PZPB Nr 8 
rozumie, że tylko wydajną pracą można po· 
prawić swój byt i ogólny dobrobyt w kraj.u. 

W roku ubiegłym u Biedermana planu nic 
wykonano. Złożyło się na to cały szereg 
przyczyn, a przede wszystkim fakt, że zakb.
dy w związku ze stałym uruchamianiem no
wych masz .•n nie posiadały planowego uru
chomienia. Wprawdzie i dzisiaj jeszcze mon
tu jp się wielką tkalnic, ale d~ięki sprężystej 
organizacji uruchomien;e faktyczne idzie- w 
par.ze z planowanym i dzięki temu plan jest 
wykonywany. W styczniu przędzalnia wyko
nała 110 proc. planu, tkalnia 110 proc„ w lu
tym, pomimo trudności spowodowanych 
przejściem e: napędu parowego na elektrycz
ny. zarówno przędzalnia jak i tkalnia plan 
wykonała z nadwyżką. Marzec, sądząc z do
tychczasowych wyników, będzie lepszy aniże
li dwa poprzednie miesiące. 

Obecnie w ramach wprowad2onego współ
zawodnictwa wewnętrznego bodaj czy nie naj 
więhzy nacisk kłamie się obok walki <> ja
kość, na kwestię osz.częd..11ości zarówno w 
zużyciu surowca jak i materiałów techn!C'.2:
nych. Szlachetnej inicjatywie Komitetu Współ 
zawodnictwa Wewnętrznego należy się pełne 
uznanie. 
Należy zaznaczyć, że w PZPB Nr 8 cała 

prt-.;dzalnia - to wielowarsztatowcy. Nawet 
w wypadkach kiedy ze względu na niski nu
mer prnędzy należy w myśl umowy zbioro
wej pracować na 2 stronach, prządki samo
rzutnie przyjęły trzed.ą stronę, na której oczy 
w&ście przędą wyż~zy numer. Kierownictwo 
przędzalni idąc im na rękę rozplanowało od
powiednio pożądane numerv przędzy i spra
wa została izałatwiona Na tkalni pod tym 
wzgledem je~t nieco gorzei . ale miPjmv na
dzieję, że tkac7.e nie pozoslana dalP1'o w ty
le za prządkami. 

Jedna z przodownic 

która otrzymała pierwszą nagrodę w wyso:.:o- Matki z PZPB Nr 8 nle potrzebują drżeć o 
ści 3.000 zł., całą tę sumę prne.kazała za po- swoje latorośle, ą one pod pe\ ną i Josko
średnictwem dyr. nacz. tow Grossa na do- nałą opieką 
żywianie dzieci w S2lpilalach. Dyrekcja 12:akladów i ustępująca Rada Za-

Szlachetny ten odruch nie wymaga ko- kładowa mogą być dumni ze s~vego dzieła. 
mentarzy. Wprawdzie Rada u Biedermana nie byh 

Odzielną k~rtką w dziejach PZPB. ~r 8. są tak zupełnie bez grzechu, ale niechże ją kry
~doby~ze s_oc1a1!Je. Tak~h prze?szk.ol! ! talocn tykuje ktoś inny. 
złobkow. me :viele mozna nallczyc, me tylko I Zresztq błędy poszczególnych radnych już 
w Łodzi, ale i w Polsce. I zostaly osądzone przez samych wyborców. 

Pomijając warunki lokalowe (przedszkole , cm-.em 
mieści się we wspaniałym pałacu dawniej- I 
szego właściciela Biedermana) sama organi
zacja tychże jest conajmniej wzorowa. 1\/:)wo
ścią, a bodajże czy nie unikatem jest świet
lica dziecięca. Zorganizowana kilka tygodni 
temu, w tej chwili musiała zamknąć przyj- · 
mowanie 'Zgłoszeń ze względu na brak micjs:. 

Setka dzieciaków po !VY.iściu ze 5zkoły, 
zamiast zbijać bąki po ulicy, lub kisnąć w 
niezaws·ze zdrowym mieszkaniu. przyd1:)dzi 
do świetlicy. gdzie dostaje obiad, a p,otem 
odrabia lekcje pod okiem trzech nauczycielek 
i bawi się 
1' 11111111 11 1 11 11 111111111 1' 111111'1 1111 111'11111111111 I 11' 11111 

Łódź-m·asto zmotoryzowane 
Po·azdy mechan·czne wv-1 

pierajQ zaprzegi ko ne l 
Ruch po.indów mechanicznych na ulicach I 

i szosach łódzkie.i nasuwa pytanie, ile zmoto
ryzowanych lirodków lokomocji liczy nasze 
miasto i ja'' cyfry le przcclstawiają sic; w po- ! 
równaniu z przedwojennymi. ! 

Obecnie posiadamy 2276 samochodów oso- I 

bowych, półciężarówek i ciężarówek, 16 wo
zów sanitarnych, 47 autobusów. 

W porównaniu z okresem przedwojennym 
spadła ilość samochodów osobowych i auto
busów, wzrosła natomiast liczba innych po
jazdów mechanicznych zwlaszcza ciężarówek 

i półciężarówek. 

Liczba taksowek, dz1s Jeszcze znacznie 
mniejsza, niż przed wojną, (13 zarejestrowa
nych w czerwcu 47 r.} wzrosła obecnie do 75. 
W modę weszły motocykle, których dziś ma
my dwa razy więcej, niż przed wojną (było 

wtedy 511, dziś jest 1141}, więcej zaś, niż dwu 
krotnic, wzros)a liczba rowerów. 

Na psy zaś ze~zedl poczciwy koń dorożkar
ski. Przed wojną mieliśmy 1000 wehikułów, 

dziś tylKo 341 Tym jednak smucić się nie 
należy Wzorem cowien1 wielkich miast euro-

Uiiidlii 
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Komu winszu·emy 
Czkartek, 1 kwietnia 1948 r. 
Dziś: Hugona, Szczepana 

Telefony 
Pow. Kom. MO. - Nr 22 
Miejski Posterunek MO. - Nr 33 
Starostwo Powiatowe - Nr 31 
Prezydium Pow Rady Narod. - Nr 102 
Zarząd Miasta Kutna - Nr ~ 
Straż Pożarna ....- Nr 41 
Urząd Repatriacyjny - Nr 86 
Pow. Zakład Elektryczny - Nr 32 
Pow. Zakł. Ub. Wz. ul: Na rut. 20. tel. 108 
Urząd Zdrowia - Nr 91 
Komunalna Kasa Oszczę<lnoścl Nr. 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) - Nr 89 
Szpital Powiatowy - Nr 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - Nr 34 
Apteka „Pod Orłem" - Ni 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - Nr 'f 
Apteka· mgr. Z. Chaciń.sklej - Nr 52. 
Pogotowie Sanitarne PCK - tel. 90. 

Tymczasowy Adrł"I Redakcji „Głotu ICot. 

11owskle90" P~ Niatowy Referat Kultur? i S:itu. 

kl Kutno ul. 29 Llttopad• 1 - tel 11. 

Ceny ogłoszeń 
W GŁOSIE KUTNOWSKIM 

za tekstem .Nekr. Drobne 

od 121-200 mm 60 55 pracy 1!1 zł 

od 201-300 mm 75 65 za wyraz 
do 70 mm 80 ~ 25 zł %8 wy 
od 71-no mm 45 łO raz Ponuk. 
P01ll'YŻej 300 mm 90 85 

&&fil a: 

Fortepian 
dla di ecka robotn ł ka 

N ramach akcji rozdziału instrumen
tów muzycznych, wojewódzki wydział 
Kultury i Sztuki w Krakowie przydzie
lił jeden z fortepianów robotnikowi 
fabryki „Zieleniewski" ob. Gwiżdżowi. 

Dziecko ob. Gwiżdża jest jednym z 
najzdolniejszych uczniów szkoły umu
zykalniającej, Instrument przyznany 
mu został w nagl'Odę za dobre postępy 
w nauce. 
4ES 

Cuda techniki 

Fabryka maszyn rolniczych „Kraj" rycznej, a z teorią zapoznają się w fab-1 ski Stanisław - którzy osiągnęli po 11 
w Kutnie należy do swego rodzaju uni- rycznej szkole zawodowej. Uczniowie punktów. 
katów w Polsce. Nie ze względu na pro pracują dziennie 5 godzin. a 3 godziny I Idziemy na sal~ fabryC'zną. Huk mło
dukcje, czy specjalne maszyny, lecz ze ucza się. tów zgrzyty pilników i charakterystycz 
względu na swych robotników. z któ- Młodzi samorzutni<" w ubie~lym ro- !lY warkot 0brahiarek zlewają się w 
rych 62 proc. pracuje tu ponad 10 lat, ku w Październiku przystąpili do współ- kakofonię dźwicków. W długim szeregu 
a w tym kilkudziesięciu obchoclziło już zawodnictwa w pracv i w nauce. Usta- :;stawione ma<;zy11v czekają na wykoń-
25-cio lecie swej pracy w ,.Kraju". lono specialną punktację„ w której czenie. Praca ie.:;t taśmow·a i każdy ro-

Fabr,vka zatrudnia 274 pracowników. 11względniono czystość. punktualność i botnik ma S\~oią, wyznaczoną z góry 
Produkuje sie tu słynne na całą PolskP. zachowanie przy pracy. Ocenv są od 1 funkcie. Na sali wit::i nas ob. Umei·ski 
maszynv rolnicze t. zw ... Kutnowianki" - 3 punktów, tak, że najwięl{sza osią- Svlwester. senirir zal·ładów. Ma 68 lat 
jak kie~aty, młockarnie na słomę pro· galna ilość ounktów wvnosi dla ucznia i od :>2 lat be": nrzerwv nracuie w „Kra
stą i targaną i młockarnie czvszczące. 12. Wvścirr k?ńc~y się 30 m_arca ~.r. i :v ju". Przeszedł tu wszvstkie> fazv zatrud 

W b. roku wykonano 122 proc. za- początku kwietnia nastap1 obhczeme nienia. od chlopc:i nrai·1vk~nta aż do 
planowane.i produkcji co dało fi247 ma- ogólnvch _w:·ników wyścigu pracy. .:;tarszego mai;;lra' Czuje się zupełnie 
szvn wartości 136 miliof'ów 7łotvch. Dyre·;:cp fab;vlq wvznaczvła dla dobr7e i własn? nraca daje przykład 

· Dobra maszyna może bvć z~obiona młodych przodow~ików pracy 3 cenne uczniom . jak nalPżv p!'ncnw.ać. Dz.ielnie 
tylko przez dobrego specja1i.:;tę. toteż nagrody w postaci roweru, kuponu na ::pkunrlniti mt• oh. ob. Soh"zyk Jgnacy, 
dyrekcja dba o fachowców. Na miejscu nbran_ie i zega~lrn. . . . . ~ltihifis)d Pronislaw. S7 vmkiewicz Bro· 
szkoli 'Sie kadrv przvs~łych specjali- W_ li~tym P.1er~sze m10Js~; V: wy~c1- nisław. 1,tf>rzv nra,..1iią 1 1 µ0nad 40 lat. 
stów .. 4:> uczniów odbywa u boku sta- e:u. za.ięli 11c"'.n10w1e: Chahasmski F~hks, Ob. s7 vrnkiewicz Brrmisł;:iw jest toka· 
rych tokarzy i formiarzy 3-letnia prak- W1kto~czvk ~ol~sł_aw. Brz.ozowsk1 T~: r7.em. Obok nracuia n•v:li ;pcrn synowie: 
tykę. Prakty~ę zdobywają na sali fab- deusz 1 ohccme JHZ czelarlmk - Strue;m 2!'i-letni Andrzej i 23-ktni Wacław _ 

-- ---- -- -- także t0karzf'. Wacław S:r.ymkiewicz 

Ze SP Ó ł d Z I• e I n ,. o g ro d n ,. o' zajał w lulvrn drucrie miej«('P w wyści-

23 marca hr. odbyło się pod prze
v:odnictwem ob. Andrzejewskiego Jana 
zebranie Rady Nadzorczej Spółdzielni 
Ogrodniczej. N a zebrartiu ustalono ter-

min wa1nego zebrania członków Spół

d:zfolni Ogrodniczej, które odbędzie się 

w ' Kutnie 18 kwietnia br. 

Pogadanki dla kob.et n • 
WSI 

Sekc~a Kobiet SL-u w porozumieniu W związku z akcją siewną na ko-
z Ligą Kobiet organizuje w kwietniu biety spadnie cały szereg obowiązków, 
br. cykl odczytów i pogadanek na tere- toteż pogadanki będą miały na celu za
nie całego powiatu kutnowskiego w ce- poznanie Kobiet z praktycznymi wska
lu uaktvwnienia kobiet, zrzeszonych w zówkami co do pracy w gospodarstwie 
Kołach ·Gospodyń Wiejskich. I domowym. 

Oświetlić przeiazd w Krzesinie! 
W Krzesinie na przP.jeździe kolejo

wym linii Kutno - Krośniewice, nie 
ma w nocy oświetlenia i sygnałów 
ostrzega·rvczych dla pojazdów kołowych. 
przez co w okresie deszczów czy mgły 

nie trudno jest o wypadek. Władze ko
lejowe powinny w jak najszybszym 
czasie zabezpieczyć przejazd kolejowy 
w Krzesinie odpowiednimi sygnałami 
ostrzegawczymi. 

Powiatowy .Związek ZSCH 
przejmuje zwi~z·ki branżowe 

Jak nas informuje Powiat.owy Zw. 

Samop. 9hlopskiej, wszystkie Związki 

Branżowe na terenie powiatu przestają 

istnieć jako placówki scimodz:ielne, a 
przechodzą do Zw. Samop. Chłopskiej 
jako zrzeszenia podległe odpowiednim 
referatom. 

PORADY p 
Ob. K. w Kutnie. 
Urządzenia służące do doprowadza

nia wody, prądu elektrycznego itp„ po
łączone z nieruchomością są jej częścia
mi składowymi. Lokator przy zwalnia
niu przedmiotu najmu nie ma prawa 
zrywać i zabierać instalacji elektrycz
nej, z v.ryjątkiem swych lamp i żaró
wek. oraz nie ma prawa demontować 
instalacji wodociągowej, chociażby za
łożył ją własnym kosztem. Wyjątek sta-

Przyeody 
Jasia 

nowi w tym v.rypadku przedsiębiorstwo 
lub za!dad, o ile sami przeprowadzali 
instalację. 

Obyw. W. w Sfrzelcnch. 
Gdy nieruchomość nie ma odpowied-. . 

niego dostępu do pobliskiej drogi. po
winien Obywatel zażądać od właścicieli 
nieruchomości sąsiadującej, ażeby usta
nowili na niej służebność drogi koniecz
nej za odpcv.riednim odszkodowaniem. 

gu Pracv <'łh czeladnikńw. Obok siwych 
'''eteranów prac· wirl:r.i siP młodych, 
k1órzv i-orzvstai::i z rlługnletnich do
świadczeń zawodowvch swych ma.i· 
strów. A prara jest ci01r1wa. wymaga· 
jąca chiże~f"l z::io;nbu wicirirm1ośti fachoe 
wych i praktyld. 

W najbliższych mic-si.ącach !abrylia 
produkować bc;dzir' wyłacznie siev.rnik!, 
nrzv czvm przy oracv taśrnowci można 
dziennie wypuszczać 16 siewników. 

Fabryka istniejąca przeszło 50 lat 
v,- ·maga gruntownego re111ontn i odno
wienia parku m:;i.:;zvnowegn. W bieżą

cym roku przewidziana ie-st renowacja 
budynków. Obecnie na 11 1.-0ńcz~niu jest 
hudowa mazilzvnu na gotowe wyroby 
fabryki, którego ko~zt v':rniósł 3 milio
ny złotych. Trzeba przyznać. że „Kraj" 
jest pożyteczną placówką dla kraju, o 
czym świadczą pi~knc maszyny rolni
cze, które w każ::ly dzień targowy opu· 
.5zczają mury magazynu i stają się włas 
nością rolników. 

Wychodzimy z fabryld. Przy wyj· 
ściu żegna nas portier. ob. Biernacki 
Franci~zek, który ma 72 lata i od 44 lat 
pełni swą służbę w fabryce, i w czasie 
przerw obiadovvych opowiada słucha~ 

czom swe wspomnienia z wojny rosyj
sko - tureckiej, w której brał czynny 
udział. 

Przeprowadzenie drogi koniecznej win
no nastąpić z uwzględnieniem potrzeb 
nieruchomości nie mn.i<icej dostępu do 
drogi pobliskirj. oraz z najmniejszym 
obciążeniem tych gospodarstw, przez 
które droga konieczna ma prowadzić. 
W braku porozumienia z sąsiadami o 
drogę konieczną lub ::> odszkodowanie 
jednornzowe. względnie stalą rentę, 
należy zwrócić się z pozwem do Sądu 
Grodzkiego w Kutnie. 

. Wienioi~O ł 111111111111111111111111111111111111111111111111 

Powietrzna taksówka - helikopter - za-1 
opatruje mieszkańców latarni morskiej 

w żywność i pocztę. D - 024294 Przejście zamkniętl Zarazi PrzejdziemYI Po wszystkimi 
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TEATRY Ze sportu 
PANSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKlEGO 
. Dziś o godz. 19 min. 30 interesująca swą 

~1lną treścią i śmiałą formą, sztuka J. P. Sar
tre'a „LADACZNICA Z ZASADAMI''. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
Dziś o godz. 19 min. 15 „OMYŁKA", Bole

i:!awa Prusa. 
fłr;,~ Z~~i~~!k ~1~!!ie!YPŚ0~!!~; !3!~~~~iia:~~'~a 
-~· ~ udział w imprezie „Glusu Ludu„ TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

ul. Daszyńsfdeco Sł. 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 komedia 
Molier'a „SZKOŁA ŻON''. 

Prace nad organizacją Międzynarodowego _Walk~ wi_ęc o prymat. k~larski wyścigu zapo-1 niów, Wałbrzych, Kamienną Górę do Jeleniej 
Wyścigu Warszawa - Praga. - Warszawa. są w1ada się niezwykle zacięcie. 1 Góry, gdzie nastąpi zakończenie etapu. Trasa. 
w pełnym toku. Liczba zgłaszających się ekip W ubiegłym tygodniu bawiła w Pradze dele- Wrocław - Jelenia Góra bedzic miała długość 
zagranicznych wzrasta coraz bardziej. w ostat- ga.cja „Głosu Ludu'' w osobach: za_stępcy na- ' 158 klm Etap IV prowadzi~ l>ędzie z Jeloniej 
nich dniach Komitet Kultury :Fizycznej :Fecie- czelnego redaktora red. Drozdowicza 1 red. spor- Góry do Liberca. Będzie to etap najkrótszy, 

Teatr „SYRENA'', Traugutta 1 
Dziś 2 razy o godz. 16-tej i 19,30 „AMBA

SADOR". 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" 

Piotrkowska 243 

towego Dalla. Ze strony Polskiego Związku Ko- wynoszacy 8± klm. Tr•1~a będzie jednali; miała. 
racyjnej Ludowej Republiki Jugosławii zgłosił larskiego delegowany został prezes ob. :F. Go- ~ilno w~niesienia. 
oficja.lnie udział w wyścigu dwóch ekip narodo- łębiowski. W Pradze odbyto 2-dniową konferen- z Liberca. za.woduj.cy pojadą. do Pragi, jednak 
wych, składających się z 20 kolarzy. Włochy cję z przedstawicielami redakcji „Rudeho Pra- nie przez Cieplice, jak było poprzednio projek
zgłosily również 20 zawodników. Węgrzy po- va" i Czeskiego Związku Kolarskiego, celem towanc. Codziennie o godz. 19,15; w niedzielę o godz. 

15,30 - „ZEMSTA NIETOPERZA", operetka 
w 3-ch aktach J. Straussa w premierowej ob
sadzie. 

Teatr „OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 
Dziś 1 codziennie o godz. 19,30 w niedzie

lę i święta o godz. 16,30 i 19.30 „cos SIĘ 
ZACZYNA". Sala dobrze ogrzana. Dla ulło
ddeży niedozwolone. 

twierdzili swój udział w wyścigu, podobnie jak ostatecznego ustalenia trasy i uzgodnienia oraz ! w wyścigu Praga - Warszawa trasa nie 
Związek Młodzieży Polskiej we Francji „Grun- zatwierdzenia regulaminu. : uległa żadnym zmianom, jedynie ustalono, że w 
wald' ', który przyśle silną ekipę kolarzy. Cze-, Trasa uległa pewnym zmianom. A mianow:i cie ' Z!inie nastą.pi jednodniowy odpoczynek, a etap 
c~osłowacja wystawia dwie ekipy, składające etap_ III wyścigu Warszawn - _Pr~ga prow:ad~ić Zi_lina - Ostr~wa został prz~dłużony do Kato
su~ z 20 kolarzy. będzie z Wrocławia przez świdmcę, Dz1erzo- wie. W Katowicach nastą.pi Jednodmowy odpo-
.„„.""'"11"„'"""'"""'"11•""'"''"'""'''"'''lł"„''"'""„"'"11 """'"'""'""'"""""''"'"""11'"'""'"'"''''""'""''""""'"""""'"" czynek, a na. odcinku Katowice - Kraków od~ 
Ta zaciekawi wsząsthich będą. się próby szybkości. Po 3-godzinnym odpo

czynku w Krakowie zawodnicy pojadą. do Kielc, 

XVI KONCERT SYMFONICZNY • • gdzie nastą.pi zakończenie etapu. Ostatni etap 
odbędzie się na trasie Kielce - Warszawa. 

W piątek, dnia 2 kwietnia b. r. Filharmo
nia Łódzka daje XVI w bież.ącym sezonie 
koncert symfoniczny. Program obejmuje Fu
gę w starym stylu Malawskiego, koncert for
tei)ianowy d-moll Bacha, symfonię G-dur 
Haydna oraz pełną dowcipu i finezji uwer
turę Szałowskiego. Dyryguje Artur Malaw
ski, muzyk znany w kraju i za granicą, soli
stą będzie czeski pianista Ilia Hurnik, którego 
zeszłoroczny występ pamięta napewno pu
bliczność łódzka. Bilety do nabycia w kas~ 
kina „Bałtyk'', NarutoWicza 20. 

To I owo z regu ami 
wyśc gu kolarskiego Warszawa-Praga 1 Praga-Warsza"1a 

Cel imprezy wyznaczyć go spośród biorących 
Zadokumentowanie i podkreś- wyśclgu zawodników. 

Jak już donosiliśmy, w związku z wyścigiem 
zostanie wydana specjalna mapa - plakat z 
zaznaczeniem dokładnej trasy. Mapę tę sporzą.

udział w dza dla Komitetu Organizacyjnego Wyścigu 
Wojskowy Instytut Geograficzny. 

Repr. CYRK Nr 1, Plac Leonarda 
Codziennie o g. 19,15 wielki program atrak

oyjny pod dyr. Din-Dona. 
W niedziele i święta pocz. 16,15 i 19,15. 

HINA 
ADRIA - „Symfonia pastoralna", godz. 16,30, 

18,30, 20,30; w niedz. 14.30. 
BAŁTYK - „Nicholaus Nickleby", godz. 16, 

18,30, 21; w niedz. 13,30. 
BAJKA - „Ni0notrzebni mogą odejść", godz. 

15,30, 18, 20,30; w niedz. 13. 
GOYNIA - „Program Aktualności Kraj. l 

Zagr. Nr 5, godz. 12, 13, 14, 15. 
GDYNIA - „Mr. Smith jedzie do Waszyngto

nu'', godz. 16, 18,30, 21; w niedz. 13,30. 

renie historyczhycli dni majo- Utrzymanie eldp 
wych, 1 Maja - Międzynarodowe . Organizator~y . biegu gwaran~ują całk~-
święto Pracy, 5 Maja _ R<ic- 1i- wite utrzym.ame i zi:k~aterowam~ w gra!11: 
ca Rewolucji Praskiej, 9 M ; - - cach p~ństw .?rgamz~Jących t: J. Polski i 
święto Zwycięstwa Demokrac:.ii 1 Czec~o..sło~aCJl, ~rzeJaz_d. koleJą !II kla~y 

nad faszyzmem i hitleryzmem. .„ obie strony od i do m1eJsca zam1eszkama. 
_ Gerownicy obu ,drużyn również otrzymują 

. . . ?rgaruza~rzy . pr.ąejazdy, wyżywienie i zakwaterowanie. 
Dz1emu~1 dwoch bratruch ~ar?dow: „R~~ Dotyczy to również ewentualnej pomocy 

de Pravo - CzechosłowacJa i „Głos Lu- technicznej. 
du" - Polska, przy ścisłym współdziil.łaniti 
związkew kolarskich wyżej wymienionych 
państw. Inicjatorem tej imprezy jest „Głos 
Ludu". 

Termin 
Bieg odbywa się rok rocznie w czasie od 

1 - 9 maja dla amatorów w konkurencji in
dywidualnej i drużynowej. 

Udział 
W biegu mogą braf udział zaproszeni ko

larze: Związku Radzieckiego, krajów De
mokracji Ludowej oraz kolarze robotni
czych związków sportowych innych państw, 
posiadający licencje amatorów na rok 
1948. 

Termin zgłoszeń 
Lista zgłoszeń zostaje zamknięta dnia 5 

kwietnia 1948 r. Zgłoszenia należy kiero
wać: w latach parzystych do Polskiego Ko 
mitetu Organizacyjnego, w latach niepa
rzystych do Czeskiego Komitetu Organiza· 
cyjnego. Zgłoszenia winny być nadesłane 
w roku bieżącym do Polskiego Związku Ko
larskiego za pośrednictwem „Głosu Ludu", 
w roku przyszłym. do Czeskosłowackiego 
Związku kolarskiego za pośrednictwem 
„Rudego Prava". 

W najbliższych tygodniach Ministerstwo 
Poczt 1 Telegrafów wydrukuje specjalny zna.
czek pocztowy z okazji tej imprezy. 

Dyrekcja Centralnego Zarządu Przemysłu Mo 
toryzacyjnego zawiadomiła Komitet Organiza
cyjny, że przygotowuje 10 rowerów na.1wYższej 
jakości dla dwóch ekip polskich. 

Lekko~tleci w Z:.t copanem 
cyzetu · ą swą formą 

Czołowi lekkoatleci polscy, 
uczestnicy kursu olimpijskie
go udali się wraz z trenerem 
PZPL do Zakopanegp na obóz 
kondycyjny. 

Do Zakopanego przybyli: 
Grzanka, Stapkiewicz, Lipski, Kuźmicki, 
Dzwonkowski, Adamczyk, Łomowski, Bo
niecki, Kiszka, i Kielas oraz lekkoatletki: 
Gembolisówna, Gburkówna, Moderówna, 
Brockówna i Stachowiczowa. 

Dzf ś mecz Praga - Łódź 
w oszykówce żeńsk·~, 

HEL - ,.Skradziona sława", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

Konkurencje indywidualna 
W konkurencji indywidualnej mogą brać 

udział kolarze zgłoszeni przez państwowe 
związki kolarskie i organizacje robotnicze, 
jednak posiadający licencje kolarskie na 

Zgłoszenia drużyn narodowych oraz kola 
rzy w konkurencji indywidualnej winny 
być dokonane na blankietach państwowych 
związków kolarskich z dołączeniem fot~ 
grafii zawodnika oraz krótkiego opisu je- W dniu dzisiejszym o godz. 19 odbędzie 

MUZA - „Wieczna Ewa", godz. 18, 20; w go kańery sportowej. się mecz międzynarodo vy w koszykówce 

niedz. 16. 
Klasyfikacja. żeńskiej Praga- Łódź. Zawody zapowiadają 

W konkurencji indywidualnej na każdym się niezwykle intere_sująco i zgromadzą nie 
etapie zawodnicy będą klasyfikowani. wed- I wątpliwie wielu widzów. Spotkanie to po
ług CZ8;5U jazd~. Zwycięscą zostaje zi;.w~d-1 p~z~dzone zostani~ _meczem siat~ówki męs
nik, ktory przeJechał całą trasę w naJkrot- kieJ systemem troJkowym poIDJ.ędzy HKS 

POLONIA - „Ostatni Etap'', godz. 16, 18,30, 
rok 1948. 

Osoby tr.tecie 
21, w niedL 13,30. 

PRZEDWIOSNIE - „Pościg''. godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

ROBOTNIK - „Dwulicowa Kobieta", 
Państwowe związki kolarskie mogą do

godz. datkowo zgłosić opiekuna drużyny lub też szym czasie. i YMCA. 

17, 19, 21, w niedz. 15. 
ROMA - „Dziewczę z Północy", godz. 16,30, 

18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 
REKORD - „Mężczyźni w jej życiu'', godz. 

16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 
STYLOWY - „Pod dachami Paryża", godz. 

Poznań zgodn ·ez W 
domaga się zwołan !a -.:>len um 

rs 
PZB 

16,30, 18,30, 20,30: w n1edz. 14.30. 
SWIT - „U kresu drogi'', godz. 17, 19, 21; w Za kilkanaście dni w War• stawiają organizatorów tej imprezy. Nic Skierkę, Chychlę, Rajskiego i Borka. 

niedz. 15. szawie rozpoczynają się in-lteż. dziwnego, że . WarszawsJd Okrę?owy • Poi;norze: ~umowskie~o, JóŹ\".'1a~a, ~r11-
TĘCZA - .,Pod dachami Paryża", godz. 15, dywidualne mistrzostwa Pol- Związek Bokserski domaga się zwołarna na zę, Piotrowski.ego, Krysiaka, \V1khnsk1P.g"O, 

17, 19, 21; w niedz. 13. i;ki w boksie. Tymczasem w 4 kwietnia plenum PZB dla omówienia sze- Palińskiego, Stockiego i Chylę. 
TATRY - „Ciche Wesele", godz. 17, 19, 21; w PZB źle się dzieje. Po ustą- regu ważnych spraw. Uchwała WOZB zna- Wrocław: Faskę, Szymona• 'icza, Kaflow 

niedz. 15. pieniu kapitana związkowego )azła nawet poparcie ze strony Poznańskie- , skiego, Walugę, Sztolca, Fischer;:i, Br:łne~-
WISŁA - „Zielona Dolina'', godz. 16, 18,30, p. Derdy - umysły bynaj- go Okręgowego Związku Bokserskiego, kiego i Ciećwierza. 

21; w niedz. 13,30. mniej nie uspokoiłytię, a róż który również tak jak warszawski stoi na · · · · · · · --· • • • · • • • · • • • • • • · · • • • · · · • · • • · · • • • · • · •· 
WŁÓKNIARZ - „Niebo czy piekło''. godz. nice zdań na temat, czy do mi stanowisku przeforsowania projektu kapi- 0 Statili raz ..• 

15, 17, 19, 21; w niedz. 13. strzostw dopuścić dodatkowo tana związkowego P· Derdy. ę 
WOLNOśC - „Roflzin~ Froment", godz. kilku utalentowanych zawod Zgłoszenia tymczasem do mistrzostw 

16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 15. ruków, jak chciał tego p. wciąż napływają. 
ZACHĘTA - „U progu tajemnicy", godz. Derda, czy też nie - wywo- Gdańsk przysyła do Warszawy: Sowiń-

ló,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30. l łują duży chaos i w kropce skiego, Kleina, Gołyńskiego, Antkiewicza, 
„„ ... „„„„„„„„„„„„„„„„„ ... lmll.~· ' „ 

YNALAZCZOSC KIEROWANA 
Co rozumiemy pod terminem „wynalazczość kierowana„ 

(:RAP) WyJaśnimy odrazu, że nie ch.odzi nam uej. 
w tym wypadku o wynalazki epokowe, o odkry- Obecnie wśród naukowców współpracujących 
wanie praw metafizycznych, czy fizycznych z przemysłem rodzi się myśl pokierowania. wy
wartoiici pierwia tków. 'fe rzeczy są dziełem nalazczością. robotniczą.. Udzielenie pomocy 
,.-ieloletniej pracy naukowców, o wielkim zasię- robotnikom w ich racjonalizatorskich i nowa
gu -wiellzy, a czasem i dziełem przypadku. torskich pomysłach. Wiemy dobrze, że na skutek 

Jeżeli mówimy o wynalazczo§ci kierowanej takiej kierowanej myśli twórczej w okresie 
chodzi 1n1m o uicdoslatecznie wyzyskane dotą.d wojny ludzkość zdobyła znakomity środek ba· 
bo::;atc źródła ukryt ·eh talentów w środowisku kteriobójczy w dziedzinie medycznej - peni-
1·obotniczyru. Cq trzelia "yliczać nazwiska .ko- cylin~. Zadanie zostało posLawione ja~no: żoł
le.iarzy wynalazców, majstrów, elelttroLechni· nierze nie mogą umierać z ran w polowych 
kÓw, górników w kopalniach, mechaników szpitalach, gdy calo wynieśli głowy z rzezi wo
i tych wszystkich, którzy jedynie na zasadzie jennej - szukajcie leku, który oczyści zskażo· 
swego doświadczenia i pracy, a nie zdobytych ne rany i uratuje im fycie. 

mówienie społeczne. Konkretne zadanie dane do 
rozwią.zania. Przykładowo wygląda to tak: rzu
camy na. rynek wielką. ilość aparatów radio
wych, wiadomo jest, że każdy nowy posiadacz 
takiego aparatu musi założyć sobie antenę. Mie
dzi jest brak w kraju, rzucamy zatem hasło -
szukajcie odpowieclnicgo surowca zast~pczcgo. 
Dajemy właściwy okres cza u na rozwiązanie 
tego konkursu i w.Hnatzamy nai:ro11i; pieniężną.. 

Czy w tych warnnkarh robotnicy l'rzernyslu 
rndiotechnieznego nie za3mą. ewej rny ·li poszu
kiwaniamH Czyż nowa linka antenowa, z inne
go surowca. niż dotąd powszechnie używana 
miedź, nie stanie ~ię wynalazkiem, może lep
szym niż miedziana f studiów, wzbogacili i udoslrnnalili technikę prze- Poszukiwania przyniosły wynalazek przerasta 

myslo" '} kraju. Wiemy o nicl1 wszyscy, choć ją.cy okres wojenny i wojenne zapotrzehowame, 
ich naz\\ i~ka rzadko tkwią, nam w pamięci. wynalazek niosą.cy pomoc cierpiącej Judzkośc\ Wybrany przykład znalazł już swe rozwią.za-

Zn11m·- dobrze małe skT1:ynki wis~ace w każ- w rM:nornkir·h w~·padkach chorobowych. nie, jest nim antena aluminiowa. Ale setki ta-
dej fol;1 ycc i w ka:i:dym ·najmniejs;,_,-m za kła- Win.domo n:i.m , że rozp:i.c1.liwy wyś •ig wojen- kich i. ty~ podohny~h przykładów jest ~o opr~
dzio z ;oapisem: „Pomysły i wynalazki'' - ncgo tempa sprowolrnwał gwałtowno poszuki- cownnm Jak~ zaclam:i ~on~urs~we w. dz1edzi~łC 
i wirrny, :i:e cz~sto s:i. ooo pustym symbol<'m wania no\'\t'.i •ily "ojrnnC'j i clnł ~"i atu cucr~ir J W)"nal_a?:czoś~1 :obot111kow 1 mozemy s1~ spodzir
przez długie o1·rcsy czasu, dopóki piC'rWSM osią.- ntomow~. niP t~·lko, jnlrn MtOd<'k zbrojeniowy, 1 '' ać, ze wymln tej akcji pohudi:ą i ułatwią. l1l!l· 

gnięeie kogoś spośród 7.ałogi nie da dobrngo pu- . ale także, jako nowi). silQ pędną dla przemysłu. 1 "owy ruch wynalazl!zości. 
czą.tku i nie pc,ruszy umysłów współtowarzyszy. ' Podobnie możr być postawiona sprawa wober Przytym nasze skrzynlci pom.y>łów przvjmo-

Ale tak jak oszrzQdność i wsp6łzawoilnict.wn · ., lrntów wvnn 1„ ·n„,-1·h i rohotniczi>go iloliwiRd "·nć mo~ nie tylko projektv na konkursy wv 

pracy pr1._y~porzyło odbudo11 nją.ci>mu sir krajn ·"ni a w pra1._,. Pnlazcze, •dr z.mieszczą 'i(' w nich i wynnlai:k 

. _B~rbara .s?ot_t :i1istrzyni olimpijska 
i swiai.a w Jezdz:c f.gurt:>wej n ł lodzie do 
dł:•giej kolekcji S'V ·eh tytułów d l ła jesz-
-;~ 111 zak'11"czen;1, 3ezonu tvtuł mistrzyni 

'C' ·.-. • 
wi wiele milionów ?.łotych, tak i wynalazczoś(: .~ie ~krz_i·nl-:1 i""''·'«l.\''"· nil'nH> l\i"7.ą1•n w sic 1 .1i Pza]PŻTI<'. 1 ow~fałe w nmy~łarh •amoclr.ielni• 
mhotuik>i, jako aK.cj;i. ma.o-wa, ~tanie !<i~ ni<-· 11i fahry<"7.11c.i .Hlr ~"·ią1~11: z 7..ninm, z polnll· j do1·hoc1'~"·'·1·h do wy~okiej 1.lR~y oFiągnięć tech -i .. h1 • lj~ciu Barbarka po rn ostatni ju~ 
obliczalnie duże. stawk§: w gospoaarce społecz- I 1 l1mi przem~·~łi1 ; ;_'.0•1·'Fl:·rki wv11aln€k na ?A niczuych. r:.:„h:1 w tym sezonie sznuruje swe buciki. 


